S doti 
Nr. 23 
Wychodzi codziennie o godzinie 7. rano, 
z wyjątkiem poniedziałków i dni poświą- 
tecznych. 


Przedpłata wynosi: 


MIEJSCOWA kwartelnie . 3 złr. 75 cent. 
miesięcznie 1 30 


Z przesyłką pocztową: 


am 


” 


.2 w państwie austrjackiem . 5 złr. — et. 
„A |do Prus i Rzeszy niemieckiej . ; 
$ n [rangi Szw Miaa 44 honan 
elgii i Szwajcarji . « * * P 0ent. 
E |, Włoch, Turcji i Księt. Naddu. |” ** 
kd ASZUUUA ŁA | sau u Stj e a) 
` Numer pojedynczy kosztuje 8 centów. 


Lwów d. 29. stycznia. 


(Ogólny stan spraw serwitutowych. — Bieżą. 
ce wiadomości austro węgierskie, — Sprawa wscho- 
dnia; głosy berlińskie o stanowisku Austrji w przy- 


szłości; nowina biura moskiewskiego. — For- 
tyfikacja Londynu.) 
Obecny stan spraw serwituto- 


wych u nas jest następujący: Od początku 
ustanowienia władz serwitutowych aż po koniec 
grudnia 1875 zgłoszono 28.507 nżywalności. 
podlegających postępowaniu w myśl ces. paten- 
tu z dnia 5. lipca 1853, w której to liczbie mie- 
ści się 101 używalności, zgłoszonych dopiero 
w ubiegłem półroczu. 

Ogólna liczba gmin, przysiołków, kolonij i 
Bołtystw, w których wykazuno służebności, wy- 
nosi 6.384. Z pomienionej liczby 28.507 zgłoszo- 
nych służebności, załatwiono po koniec grudnia 
1875 roku 28.354, z tych pozostaje jednak w 
zawieszeniu z powodu wniesionych rekursów 
ministerjalnych, nieoddanych ekwiwalebtów, lub 
niezłożonych jeszcze kapitałów wykupna 496 
spraw, tak, iż liczba załatwionych już ostate- 
cznie spraw wynosi 27.858. 

Z końcem grudnia 1875 pozostało więc do 
załatwienia spraw 163, z których jednak tylko 
57 nie było jeszcze wcale przedmiotem docho- 
dzenia, gdyż co do 57 spraw, wydano jnż orze- 
czenia przygotowawcze, a 39 spraw było wła: 
śnie w toku. | 

W ciągu ostatniego półrocza załatwiono 0 

„sstatecznie 319 spraw; z tych przeprowadzono 
Hw drodze ugody na korzyść strony uprawnionej 
90 spraw, rozstrzygnięto orzeczeniami na ko: 
"rzyść strony uprawnionej 123 spraw, a w 106 
wypadkach odsądzono występujących 7 uro- 
szczeniami do służebności. 

Z orzeczeń, zapadłych na korzyść strony 

uprawnionej, opiewa 117 na wyknyp, a 6 na re- 
uiację, w liczbie zaś zawartych ugod znajduje 
ię 73 na wykup, a 17 na regulację. 

Ze względu na rodzaj używalności, obej- 
mują sprawy, załatwione w ubiegłem półroczu, 
spraw poboru drzewa opałowego 64; poboru 
alrzewa budalcowego 45; poboru drzewa na 
ogrodzenie 27; poboru drzewa na sprzęty 10; 
prawa paszy 93; poboru płodów leśnych 5; 
innych używalności 75.. qe 

Jako wynagrodzenie za zniesione służebno- 
ści przyznano w ziemi po koniec czerwca 1875 
roku 249.411 morgów 227 kw. sążni, w drugiem 
półroczu 1875 r. 7606 m. 1256 kw. s., razem 

rzeto 257.017 m. 1483 kw. 8.; w kapitale po 
Enz czerwca 1875 r. 1,043.388 złr. 89'/, ct., 
w drugiem półroczu 15.921 złr. 67 ct., razem 
przeto 1,059.310 złr. 56'/, ct. w. 8. 4 
iim "Wyazane powyżej ekwiwalenta obejmują 
151.374 m. 500'/, kw. s. lasn, i 105.643 mor. 
982%, kw.s, gruntów ornych, łąk, pastwisk itd. 
Sprawy dotychczas niezałatwione, rozdzie- 
lają się na pojedyncze starcstwa w następnją- 
cym stosunku. 
Najwięcej, bo 20 spraw pozostaje do zała- 
twienia w starostwie Tarnobrzeskiem, 12 w sta- 
rostwie ?łowotarskiem, 11 w starostwie Stryj: 
skiem, i $w starostwie Mościskie 
eo ojców oa. 


- anaia *) 
Polska, Sybir, Francja, 
FELIKSA ioo. 

r (Ciąg dalszy.) 


Las”late ogni speranza! Już pięć wieków 
miia, jak to wyrzekłeś Dante, czyż przeczuwa- 
led wtedy położenie narodu! O, bo te słowa 
zdaje się, że dla nas wypisane zostały w two- 
jej piekielnej komedji. ' 

Weszliśmy na długą sasę, O PUS, 
nach, przeznaczoną zdaje 8l:: na skład, wd 
liśmy w magazynie. P. Karolków adjutan s ; 
cu, przybył aby nas wziąć pod swą komendę. 2Y 
to człowiek pozoru ucywilizowanego, miał przy” 
najmniej. do cywilizacji najwyższą pretensję... 
Trzymał nas bardzo długo oczekujących na 
jego rozkazy, zdaje się, że robił sobie przy- 
jemność 4 naszej niepewności. Byłem tak znu- 
żonym, że stać dłużej nie magłem, tembardziej, 
że gorączka mnie trawiła. Podszedłem do nie- 
go i rzekłem mu grzecznie: ` 

— Jestem słaby.. każ pan z łaski swojej 
przynieść trochę wody. | 

— Pogadi, nie zdochniesz — była jego od- 
powiedź cywilizowana. 

Odszadłem zmięszany tą odpowiedzią, lecz 
niem: "utrzymać się na nogach, podszedłem 
znow 'uvliniego i rzekłem mu tym razem mniej 
grzecznie niż poprzednio: 

— Czy. będziemy leżeli na tej ziemi ? 
iet — odparł — będziesz wisiał! 

— Dziękuję — odrzekłem. —- Jesteś pan 
powagą w grzeczności | 

układa EEE 

w po em + à . 
gn stro senat ga kęofgag go da 
przyjęliśmy je jako rzecz barązo upragnioną. 

Kto nie był za kratami, ten nię zroznmie 
jak strasznem bywa pierwsze w więzieniu prze- 
budzenie. Jakże się ciężko i smutno oddycha 

Pierwsza myśl przypomina rodzinę, niedaw- 
ną jeszcze wolność, 8 przyszłość przejmuje 
trwogą! R 

O jedenastej przyniesiono nam po dużym ka- 
wale chleba i po kawałku sztuki mięsa, która 
przeszła poprzednio przez rąk trzydzieści, zanim 
się do naszych dostała, o talerzach mowy na- 
wet nie było. Wkrótce jednak potem posileni 
rozweseliliśmy się. U młodych wesołość prowraca 
jak promień słońca, który po długiem nkryciu, 
przedziera się przez chmury. r 

Nie była to jednakże prawdziwa wesołość; 
było to raczej chwilowe zapomnienie przykrej 
teraźniejszości. Mieliśmy kilku kolegów, którzy 


—— 


rm Zebacz nr. 269, 260, 461, 265, 266, 267, 
379, 273, 280, 282, 13, 14, 16, 20, 31 i 22. 
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| POWA RAWEBO z Przedlitawią: „Pożądauem jest 


ustych ścia- 
r bo by- 


Š We 


W4 starostwach liczba spraw niezałatwio- 
ych nie przenosi 6 spraw, w 2 starostwach li 
cehi 5, w 3 liczby 4, w 9 liczby 8, w 8 liezby 

w 12 starostwach zalega tylko po jednej 
Sprawie, a w reszcie starostw nie ma olecnie 
już żadnej niezałatwionej sprawy. 


=a 


Przebieg trzeciej konferencji pa- 
rów przedlitawskich podaliśmy za Pressq, a 
więc za organem ministerjalnym, — tymczasem 
półurzędowo zapewniają, 20 ministrów nie za- 
praszane na tę konferencję, i że ministrowie 
żadnego pisma do konferencji nie wystosowali, 
a to z powodu, iż pp. Wrbna i Hasner już po 
drugiej konferencji byli u ministrów, komuni 
kując im uchwały konferencji, a otrzymaną 
od nich odpowiedź ustną, ustnie na kon- 
ferencji z d. 25. przedstawili, "Treści odpowie- 
dzi ministrów jednak, czy była ustnie czy pi- 
semnia złożoną, nikt nie zaprzecza, Słychać 
zresztą, łe przebieg konferencji tych ma być 
obszernie podany do wiadomości publicznej, 
tak mowy wybitniejsze jak i uchwały — a to 
Z powodu, że i członkom za stronnictwa prawa 
Jak i innym zarzucano tendencje, zasadom ich 
przeciwne. 

Podczas, gdy wiadomości wiedeńskie dono- 
szą, że ministrowie węgierscy d. 10. 
lutego przybędą do Wieduia, z Pesztn zape- 
wniają, że czas wyjazdu ich jeszcze nie jest 
stanowczo oznaczony. 

Dnia 24. bm. miał p. Tisza długie posin- 
chanie u cesarza; a wieczór o godz. 8. zebrali 
się wszyscy ministrowie n p. Tiszy, i naradzali 
się do godz. 2. po północy — jak Pesti Naplo 
donosi — nad przedmiotami rokowań z rządem 


anstrjackim. 
Ćssarz miał d. 26 przybyć do Wiedni 
. 26. prz iednia, 
ale tylko na krótko; dwór cały zostaje w Bu- 
dzinie. Cesarzowa wróciła już z Bawarji. 

1 Delegacje wspólne mają, wedłng do 
niesieh peszteńskich, zebrać się z końcem kwie- 
tnia, a to z kolei w Peszcie. Ministerja wspól- 
ne, a zwłaszcza ministerjum wojny pracuje 
pilnie nad materjałami do budżetu wspólnego 
na r. 1877. 

Anstro węgierskie rokowania handlowo- 
polityczne w Rzymie mają iść pomyślnie; 
mimo to jednak delegaci austrjaccy jak i wę- 


Lwowie, Sobota dnia 29. Stycznia 1876 
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W różnych północno - niemieckich dzienni- | kowania stolicy — trudno wierzyć, choćby dla- 
kach pojawił się następujący list z Berlina :|tego, Że Londyn nie posiada warunków do n- 
„lm bardziej zbliża się chwila. w której p ro-|fortyfikowania. W publicznym odczycie jenerał gna ( i R 
jektreformy Andrassego wystąpi na|major Collinson zwracał tylko uwagę na obronę|i kilkakrotnie skarzonym by! we Francji. 
jaw jako program wspólny mocarstw europejskich. | brzegów. 


tem ciekawszą staje się kwestja: jaki obrót 
wezmą Sprawy na półwyspie Batkańskim, gdy 
Porta, nie zaś powstańcy, przyjmie przedłoże- 
nia mocarstw za podstawę pokoju, a nie będzie 
w stane rychłe zapanować nad powstaniem. 
4 Wiednia niejednokrotnie zapewniano, że na- 
wet 1 w tym wypadku nie jest zamiarem mo 
carstw, a względnie Anstrji, sprowadzić okupa- 
cję okręgów powstańczych, zadowolnią się one 
pozostawieniem powstańców i ich opiekunów, 
to jest Czarnogórę i Serbię, ich własnemu lo- 
soWi. Rada ta byłaby bardzo Pra. gdyby ja 
kąkolwiek miano nadzieję, że wojska tureckie 
podołają zadaniu swemu. Jak dziś rzeczy stoją, 
nie ulega wątpliwości, że ani wojska, ani finan 
se tureckie nie wystarczą na to. Z tego przy- 
puszezenią wychodził ów artykuł Pester Lloyda, 
który niedawno powtórzył w swych szpaltach 
Reichsanzciger, a który na ten wypadek waro- 
wał konieczność dla wielkich mocarstw nałoże- 
ma engil powstaniu. A do tego jest jeden tylko 
środek: mianowicie obsadzenie okręgów 
powstańczych wojskiem austrjac- 
kiem. Obawa, aby Austrja nie zużytkowała 
tej sposobności dla swych planów aneksyjnych, 


Rok XV. 
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Przedpłaię îi ogłoszenia przyjmują: 


We LWOWIE bióro administracji „Gaz. Nar.” 


licy Sobieskiego pod liczbą 12. (dawniej no- 
T I 201) i R dzienników W. Piątkow- 
skiego, plac katedralny 1. 7. W KRAKOWIE: księ: 
garnia Adolfa Dygasińskiego. Ogłoszenia w PARYŻU 
przyjmuje wyłącznio dla „Gazety Nar.” ajencja p. 
Adama, Correfour de la Croix, Rouge 2. prenume- 
ratę zaś p. pułkownik Raczkowski, Fauboug, Foi- 
sonniere 33. W WIEDNIU pp. Haasenstein et Vogler, 
ur. 10 Wallfischgasse, A. Oppelik Wollzeile 29. Rotter 
et Cm. I. Riemergasse 13 i G. L. Daube et Cw. 1. 
Maximilianstrasse 3. W FRANKFURCIE: nad Me- 

nem w Harmbnrgu pp. Haasenstein et Vogler. | 
OGŁOSZENIA przyjmują się za opłatą u centów 
od miejsca objętości jednego wiersza drobnym dru- 

05 Sm _IDRONE r A 

ło Milla „O wolności.* Później oddał się za- 
nadto przyjemnościom życia paryzkiego, zacią- 
onął znaczne długi, nia wywiązywał się z p 
ie 
można zresztą odmówić mu pewnych wojsko- 
wych zdolności, tndzież odwagi osobistej. W nie- 
miecko - franeuzkiej wojnie walczył GA dł 
>owstanie łowiańszczyźnie szeregach franeuzkich, By jednakże miał kie- 
Powstanie H p Li dyś zasiąść na tronie serbskim — więcej jest 
TR J. aan niż wątpliwem; gdyby ks. Milan nie mógł u- 
Ostatnie powodzenia powstańców w trzy- trzymać się w Serbii, toć i tak wedle wszel- 
dniowych waikach na trakcie dubrownicko- |kjągo prawdopodobieństwa dostałby się tron nie 
trzebihskim jak z jednej strony ożywiły na-|kzjęcju Piotrowi czarnogórskiemu, lecz księciu 
dzieje słowiańskie, tak z drugiej ostatecznie | Mikołajowi czarnogórskiemu, z którym sympa- 


kiem. Listy reklamacyjne nieopieczętnowane nie 

ulegają frankowaniu.  Manuskrypta drobne uiv 
przekonały Turków o niezmiernej trudności|tyzują nietylko wszyscy Serbowie w księztwie, 
stłumienia powstania. W tej trzechdniowej wal-|juez i w serbskich prowincjach Turcji. Ks. Piotr 


zwracają się, lecz bywaja niszczone 


-..|ce poległo 500 Turków, a jeśli same władze mógłby co najwięcej za protekcją Austrji przy 


tureckie wyznają, że na samo oczyszczenie g0-|pyć do Serbii Tymczasem ks. Piotr zawiera 
ścińca  dubrownicko - trzebińskiego potrzebują] scjstę stosnnki z serbskimi socjalistami. Wielu 
świeżych 6.000 ludzi, to jakiej siły użyć potrzeba| z nich na jego zostaje żołdzie. Tylko że socja- 
przeciw innym oddziałom 2 lizm w Serbii Bie ma gruntu, Serbia bowiem nia 

Od granicy bośniackiej posiada ani proletarjatu, ani właściwej klasy 
Allg. Ztą.: A l i robotniczej ! 

„Z umysłu nie wspomiuałem nic dotych- Wątpliwem jest również, czy przedsięwzię- 
czas o pewnych przedsięwzięciach ks. Piotra| ja'ks Piotra w Bosnii pomyślnym zostaną u- 
Karadżordżewicza w Bośnii, nie przypisywałem | cjęczone skutkiem, nie będzie bowiem w sta- 
im bowiem żadnego znaczenia i nie zdawało] nia większego zebrać oddziału, a mniejsze roz 
‘mi się, by serbski pretendent był - powołanymi padng się same przez się. Na wzmiankowanem 
'w ogóle do odegrania w powstaniu bośniackim |zręsztą zebraniu powstańców w Jamnicy wə- 
jakieś roli. Skoro jednakże tu 1 owdzie znaj- co 


piszą do -Augsb. 


Piotrze Karadżordżewiczu, 


miałaby tylko wówczas znaczenie, gdyby jakakol- | Unię wzmiankę o ks. 


wiek znaczniejsza partja w Austrji żywiła ta- 
kie plany. W sferach dyplomatycznych wiedzą 
zbyt dobrze, iż austro węgierscy mężowie stanu 
roczytaliby za nieszczęście wznowienie żywiołu 


niechże i mnie będzie wolno słów kilka o nim 
powiedzieć. Skoro tyłko wybuchło powstanie 
w Bośnii, miał ks. Piotr Karadżordżewicz prze- 
kroczyć granicę bośniacką i połączyć się z po- 


słowiańskiego w państwie przez rozszerzenie kawe e IPS: Theta. ukiywał (r 
granic ku Południowo-Wschedowi, pomijając na- od nazwiskiem Piotra Mikonieza. Po częścio- 


wa okolicznodh, EE ONE. AJ laęiym stłumieuiu powstauia w pobliżu granicy 
kierunku roj TAA iby z jów Die M serbskiej dcichłó 0 ks. Piotrze K. W  listopa- 
polityce P ORELE sA: dzie lub grudniu r. z. ukazał się na innym 

Moskiewska ajeneja telegraficzna podaje d. | punkcie Bośnii, nad Unną. Tu nie uważał za 
,23. b. m. następnjący telegram z Petersburga :| potrzebne ukrywać dłużej swego nazwiska, 
| „W skutek przyzwolenia sześciu mocarstw, włą-|owszem sposobił się do objęcia roli dowódacy. 
jczając w to i Anglię, nota hr. Andrasse-|Na zebraniu odbytem w Jamnicy, w którem 
,go, przy poparciu posłów, zostanie kollek-| wzięli udział najwybitniejsi dowódzey, zażądał, 
tywnie wręczona Poxcie. Zażądaną będzie by mu oddano dowództwo nad wszystkiemi po- 


odpowiedź pisemna jako rękojmia, któ-|wstańczemi siłami zbrojnemi w Bośnii i Herce- | jnqźmi* 


rąby mocarstwa użyć mogły za środek do wpły |gowinie, na co zebranie nie zgodziło się i mia: 
wania na powstańców. Spodzi wają się, że Por-|nowalo dowódzcą znanego Hnbmayera. Odtąd 
ta zrozumie swój własny interes.“ Bardzo g0-|manewrował ks. Piotr w Bośnii na własną rę 


gierscy widzieli się zmuszonymi co do niektó- dzi się powątpiewać o tem, aby Anglia przy-|kę na czele małego oddziału. I tak napadł nie- 


rych pozycyj cłowych zażądać instrukcyj od 
swoich rządów. 


Skutkiem nowej węgierskiej usta- 

wy handlowej niektóre obce Towarzystwa 

| asekuracyjne zmuszoue są zwinąć filia swoje 
we Węgrzech. 

Węgierskie centralne Towarzy- 

stwo rolnicze przesłało rządowi następu- 

jącą opinię w sprawie odnowienia Związku han- 


zatrzymanie nadal wspólnego okręgu cłowego, 
pod warunkiem, aby interesa Węgier pod wzglę- 
dem ekonomicznym i finansowym w zupełności 
były ubezpieczone; gdyby tego osiągnąć nie 
można, to należy dążyć do odrębnego okręgu 
cłowego.* 


dobrym zawsze humorem podnosili ducha po- 
między nami, dwóch mianowicie odznaczało się 
tem wesołem usposobieniem. Obaj Warszawia- 
cy; jeden był przezwany Pocztarkiem dla tego, 
że był trębaczem w powstaniu, a drngi Bocia- 
nem, bo cełował w udawaniu tego ptaka. Dow- 
cipy ieh pełne hnmoru swobodnego, nie mało 
przyczyniały sią do zapomnienia trosk, jakie 
nas guiotły. 

Dnia jednego wszedł do naszej stancji ka- 
pitan moskiewski, który miał nadzór wojskowo 
administracyjny nad całym magazynem. Był to 
dzień wizyt, czwartek, tłum ludności zalegał 
plac przedmagazynowy. 

Zaledwo się pokazał kapitan pomiędzy na- 


mi, Bocian przystąpił do niego i rzekł mu pręd- 


|ko, niedając wiele czasu do odpowiedzi: 


— Nie pytał tam kto pana o mnie ? 

— Szto? zawołał kapitan. 

Bocian powtórzył zapytanie. 

— Kak wasza familja ? spytał się Moskal. 

— Bocian. y 

— Niet, niesłychał, poważnie zakończył 
kapitan. | 

Rozumie się, i ten žart nie mało naš 

stkich rozweseli. 
P pocztarek znowu doskonale umiał szczeka- 
nie psa udawać. Dyżurni podoficerowie wście 
kali się szukając całemi godzinami psa w na- 
szej stancji, co nas nie mało śmieszyło. Gdy 
się zdawało, że go Słyszy blisko, głos dalej w 
jakim kącie się odzywał. Mieliśmy zwyczaj 
wszyscy pomagać w szukaniu psa nieszezęśli- 
wemu podoficerowi. 

Podobne posznkiwania w stancji naszej 
wielkiej, kończyły się zwykle tem, że zmęczo- 
ny podoficer odchodził mrucząc pod nosem: 

— Czort.... Ja go złapę jednak... 

Lecz wróćmy do pierwszych dni więzienia 
naszego. 

Dnia pierwszego mego więzienia w cyta- 
deli, około południa, wszedł do nas oficer gwar- 
dji moskiewskiej. Zdziwienie moje było wiel- 
kie, gdy w oficerze poznałem tego samego ka- 
pitana oddziału piechoty, która mnie w lesie 


prześladowała. Zdawał się kogoś szukać po 
między nami a zobaczywszy mnie, przybliżył 
się i rzekł : 


— W czem użytecznym mogę być panu? 

. — Dziękuję bardzo — odrzekłem, w isto- 
cie nic nie potrzebuję. e ` 

„ — Ale przecież może zawiadomić familją 
pańską lub coś podobnego ? 

— Jeżeli pan tak lnskaw, to będę prosił 
o zawiadomienie mojej matki © mojem uwię- 
zieniu. 

— Dobrze... przygotuj pan list, powrócę 
za parę godzin i sam wręczę go matce pań- 
skiej. 

— Jeszcze raz dziękują panu za łaskawą 
pamięć... 


stąpiła do tej decyzji — druga część tej wia-|dąwno na małą wieś turecką Dobro Selo i wy- 
domosci jest istotnie nowinką, któraby dobre pędził ztąd Turków. Piotr Karadżordżewicz 
dała świadectwo o przezorności mocarstw, ale zresztą nie może jako pretendent serbski li- 
i tu wątpliwość zachodzi, czy wszystkie mo- czyć na powodzenie. 
carstwa zgodziły się na to żądanie. Dziad jego Karadżordzewicz, pierwszy o- 
Wiele w tych dniach mówią o zamierzonej |swobodziciel Serbii, czczonym jest w historji 
fortyfikacji Londynu. Asumpt do tych|serbskiej jako jeden z największych bohaterów, 
pogłosek wzięto również z pogłoski, iż inżynie |ojciec jego atoli Aleksander był w czasie swo- 
rowie angielscy „w cichości“ zdejmują planyjjego panowania w Serbii powolnem narzędziem 
okolie londyńskich. Że Anglia od lat dziesięciu| Porty i Austrji, skutkiem czego też utracił w 
pracuje nad ufortyfikowaniem swych południo-|r. 1858 tron i poszedł na wygnanie. Aleksan- 
wo-wschodnich brzegów morskich w ogóle, a|dra K. podejrzywają dalej, iż był intellektual- 
Portsmouthu w szczególności— jest rzeczą wia-|nym Sprawcą spisku, którego ofiarą padł w r. 
domą i dokonywano tego nie w cichości. lecz z|1868 ks. Michał. Familie Karadżordżewicza nie 
całą jawnością. Że teraz w przewidywaniu ró-|jest nietylko w Serbii lubiauą, lecz wprost nie- 
żuych niebezpieczeństw Anglia prowadzić może | możliwą. Co się tyczy Piotra Karadżordżewicza, 


energiczniej dzieło rozpoczęte — również nie|ten okazywał w początku swych studjów niecojw B 


ma nic dziwnego, lecz by brano sie do fortyfi- 


talentu; on to przełożył na serbski 


— Ostrzegam pana, że list przejdzie przez |niu wszystkich. Moskal ciągle uszy wytężał na 


ręce plackomendanta. 

, — Możesz pan być zupełnie spokojnym, 
nie w nim zakazanego nie będzie — odparlem. 
Ukłoniliśmy się wzajemnie i wyszedt. 

W liście musiałem zapawnić matkę moją, 
że na niczem mi nie brakło, j że o zdrowie 
moje może być zupełnie spokojną. Napisać ró- 
wnież musiałem, że dobrze się z nami obcho- 
dzono w cytadeli, inaczej bowiem list nie wy: 
szedłby z rąk plackomendauta, 

Nad wieczorem przybyła do nas siostra 
miłosierdzia, przezwyciężywszy tysiączne prze- 
szkody i naigrawania moskiewskich gburów. 
Przyniosła nam bieliznę i inne przedmioty do 
ubrania niezbędne nawet w więzieniu. 

Głównie chodziło nam o wiadomości o po- 
wstaniu, bo nawet w oddziale będąc, nie wie- 
dzieliśmy, jak się ouo rozwija. Nie było je- 
dnakże łatwo dowiedzieć się o powstaniu od 
siostry, bo żołnierz, który był przy niej, nie 
pozwalał nam z nią rozmawiać, 

Wziąwszy tedy kilku kolegów na bok 
rzekłem im po cichu: i 

— Trzeba koniecznie odwrócić 
nierza od siostry. 

Bocian i Pocztarek zostali w tym celu od 
komenderowani i zaczęli żołnierzowi opowiadać | 
o odwadze i patrjotyzmie Leonidasa pod Ter- 
mopilami. 7 

— Xerxes — mówił Bocian — wysyła de- 
peszę Spartanom do Leonidasa, z tych tylko 
złożoną wyrazów: „Złóż broń.* 

Moskal słuchał, nie wiedząc o co chodzi. 

— Leonidas odrzekł mu: „przyjdź ją 
wziąść”... 

Widząc, że Moskal wsłuchał się w ich 
gadanie, przybliżyłem się do siostry i po cichu 
wyrzekłem: 4 74 

— Na miłość Boga, jakie są nowiny o po- 
wstaniu... siostro, co słychać o naszych! 

— Idzie wszystko dobrze, bądźcie dobrej 
myśli. Rząd narodowy prowadzi powstanie roz- 
tropnie i jest nadzieja, że Francja i Europa 
skłonią się do działania... 

— Czy rzeczywiście jest nadzieja ? 

— Jest i wielka... Dyktator Langiewicz 
aresztowany w Austryl. 

— Jakto? — zawołałem — dyktator are- 
sztowany ? j N 

— 0d kilku dni, ale to bynajmniej niepa 
raliżuje sprawy. Rząd uarodowy lepiej od niego 
sprawę prowadzi. Mówią o amnestji carskiej 
na 5. maja. ! 

Roześmiałem się na tę wiadomość, siostra 
mówiła dalej: 


uwagę Żoł: 


opowiadania o Grekach i Persach, przyprawio- 
ne wyrażeniami o bombach, armatach i karta- 
czacu. 

Nowiny, od siostry przyuiesione, otuchy 
nam dodały, w wieczór więc dnia tege śmieliś- 
my się, śpiewaliśmy i opowiadaliśmy sobie we- 
soło wydarzenia powstańcze! 

Dnie upływały prędko, a zmiany żadnej nie 
było widać. Widzieć nie mogliśmy kógh z8 
znajomych, ponieważ nie byliśmy jeszcze wołani 
do komisji śledczej. Pomimo wesołości, jaka pa- 
nowała w uwięzionem kole powstańców, tę- 
sknota za wolnością nas nie odstępowała, i bo- 
leścią serca napełniała. Jakżeż by mogło być 
inaczej P». Najweselsze więzienie, zawsze jest 
najsmutniejszą rzeczywistością. 

Tak nam upłynęły ze dwa miesiące przy. 
coraz zmniejszającej się wesołości, gdy poczęto 
wzywać kolejno każdego z nas do zomisji śled- 
czej. Wywoływano zwykle po czterech na dzień, 
pojedynczo każdego, a ci co byli wywołani, już 
do nas nie: wracali, dawano im inne wię- 
zienie. 

Dnia pewnego wychodziłam po pierwszy 
raz z więzienia w towarzystwie dwóch dobrze 
uzbrojonych żołdaków. Pogoda przecndna mrok 
wlewała „do duszy. Byłem upojony wdziękiem 
Czarownej wiosny. Ach, jakże wzdychałem do 
wolności, do tej swobody w polu, która podnosi 
nmysł i uczucia! Żądza wolności była tem sil 
niejszą, że nie wiedziałem, jaki los mnie czeka 
l czy kiedykolwiek będę mógł swobodnie jak 
niegdyś, po Świecie chodzić. Kto nie był więż- 
niem, kto nie był w niewoli, ten nie zna war. 
p WE 4: wi, można rzeczywiście ocenić 

ęście, jeżeli nie prz i j 
różnych M przeszło się przez koleje 

Blask, rozpromieniony w powietr j 
mógł rozprószyć smntku aE A r sę pe 
strzał bardziej tęsknotę! Rozkwitła zieloność 
roślin odzywała się w sercu, jakby -wymówka 
I naigrawauie się z położenia naszego. 

Szliśmy do komisji śledczej. Tam miał się 
rostrzygnąć przyszły nasz los; jakżeż nie miało 
serce bić gwałtownie, gdy chodziło o życie 
nasze ? 

W więzieniu oczekiwanie jest największą 
męczarnią. Chociażby wydano wyrok śmierci, 
po pierwszem rozdzierającem duszę wrażeniu, 
następuje rezygnacja, kiedy oczekiwanie jest 
stanem Ciągłej tortury mora!nej. 

Komisja śledcza, do której zostałem powo- 
łanym, składała się z pięciu członków pod pre- 
zydencją pułkownika Gresse. 

Po wypowiedzeniu imienia i nazwiska, jak 


„`= Zapewne, 2e słowa cara nie przedsła- również i miejsca urodzenia, spytano mnie się, 
wiają Żadnej gwarancji, jednak boją się Francjipęzy brałem udział w powstaniu. 


Za parę dni tu przyjdę jeszcze, przygotujcie 
listy do krewnych. 


Podziękowałem siostrze serdecznie w imie 


= Brałem — adrzekłem, 
— Dlaczego ? 


zyk dzie- (obecności Risticza, 


zwano go formalnie do opuszczenia Bosnii, 
wycisuęło mu łzę żalu, iż jemu, wnukowi wiel: 
kiego bohatera, nie wolno nawet oddać Życia 
za sprawę narodową Serbów.* 

Wspomniany tu Hubmajer nie został zamor: 
dowany w swoim obozie, jak to mylnie roznio- 
sły przed kiłku dniami telegramy, lecz opuścił 
dobrowolnie powstanie, i powraca do Zagrze- 
bia, a to z następującego powodu. W okolicy 
Kostajnicy Tureckiej chciai on obrócić w pe- 
rzynę parę wiosek muznłmańskich. W tym celu 
polecił kilku powstańcom (Serbom greckiego 
wyznania), aby się wraz z nim udali pa miej : 
sce wskaząne, i czekali na niego Serbowie nie 
stawili się na rendezvous, i Hubmajer nie był 
w stanie wykonać swego planu. 

W skutek tego oświadczył, 
weźmie udziału , w powstaniu, 
nic zrobić mie może. 


że dalej nie 
bo „z takimi 
Powraca ou do 


| Zagrzebia i będzie dalej pracował przy kaszcie 


zecerskiej. nbmajer jest Kroat rodem i naj- 
pewniej wyznania rzymsko-katolickiego. Zawiść 
więc prawosławnych Serbów, jak nieraz udare- 
mniała ugodę, tak i teraz wyszła na jaw. 

Znów donoszą o nowych aresztowaniach w 
Bułgarji i Macedonii. Uwięziono paręset osób, 
a usposobienie umysłów jest tego rodzaju, że 
do wybucha zbrojnego bardzo blisko... 


Przegląd polityczny. 


Serbia.  Skupczyna wbrew dawniejszej 
uchwale uchwaliła dawniejszą płacę senatorów. 
W sprawie wykrycia spisku w Belgradzie 
przeciw ks. Milanowi, piszą do węgierskiego 
Kelet Nepe; 
„Przed pięciu blisko tygodniami odbyła się 
iałogrodzie w domu . starszego Stewczy w 
Miłojkowicza, metropolity, 


ciwko rządowi moskiewskiemu, moim też obo- 
wiązkiem było nie być ostatnim. = 

— Najprzód — odparł przezydujący — nie 
wszyscy Polacy, jak pan powiadasz, wzięli u- 
dział w powstaniu, a tylko garstka awanturni- 
ków zbuntowała się. 

— Dziwi mnie — przerwał m — że wojska 
moskiewskie liczue i dobrze zorganizowane nie 
zgniotły od razu tej garstki awanturników. 

— Dlatego nie zgniotły — zawołał z gnie- 
wem prezydujący — że Nujjaśniejszy cesarz 
nie każe nam używać gwałtownych środków, w 
w dobroci ojcowskiej swojej chce widzieć oba- 
łamucenie kilku, nie zaś winę narodn. Nie w 
tem rzecz jednakże, nie oto tu chodzi i pana 
tu nie wezwano po to abyś dyskutował. W ja- 
kiej byłeś: partji ? 

— Jankowskiego, 

— Pan wiesz — ciąguął dalej — że każdy 
powstaniec, wzięty z bronią w ręku, skazany 
bywa na śmierć, będziezz pan mógł jednak od- 
wołać się do łaski cesarskiej, która w dobroci 
swojej umie także przebaczać, chociaż potrafi 
karać. Będzie on miał na względzie, że jeszcze 
jesteś dzieckiem. 

Te ostatnie słowa ubodły mnie do żywego. 
Podniosłem głowę z dnmą. 

— Panie prezydeucie — wyrzekłem — nie 
byłem wzięty z bronią w rękn, to stawiam je- 
dynie na moją obronę, lecz zarazem głośno 
wyznaję, że poszedłem do powstania mając na 
celu dobro mojej ojczyzny, i Że nie uczyniłem 
nie więcej nad obowiązek. f 

Prezydujący zmarszczył się na te słowa i 
rzekł : 

—Ostrożnym pan bądź w swoich wyrażeniach, 
bo możesz ich potem bardzo żałować. Kogoś 
pan znał w oddziale ? 

Znałem wszystkich z widzenia, oprócz zaś 
Jankowskiego nikogo z nazwiska. | 

Prezydent z audytorem zdawali się nara- 
dzać. Po niejakim czasie protokół został mi 
przeczytanym. Wiele słów, które powiedziałem, 
było opuszczonych, nie domagałem się atoli 
wcale, aby je umieszczono, gdyż nie były wy- 
powiedziane dla mojej obrony. Następnie kazano 
mi protokół podpisać, co gdy uczyniłam, prezy - 
dujący dodał: 

— Będziesz pan oddanym pod sąd wojen 
ny polowy; potem dał znak ręką, żołnierze przy- 
stąpili do mnie i wyszedłem z komisji. 

Pod silną strażą. która pilnowała, abym 
nie mógł mówić z moimi kolegami, wpuszczono 
mnie do sali, rozkazawszy zabrać moje manatki 
ztamtąd zaś przeprowadzono mnie do innej celi. 
w której znajdowali się koledzy, co Ran 
byli badanie. 


Siedziałęm tam już z pół godziny . gdy wpu- 
szczono jeduego mego towarzysza. z wddziału 
Jankowskiego, który podobnież powracał z ko- 
misji. Zobaczywszy mnie przystąpił zaraz do 


— Bo wszyscy Polacy podnieśli oręż prze- | mnie. 


Kaljewicza i innych narada. Naradzano się tam 
podobno nad tem, jakby wystąpić czynnie w 
sprawie powstania hercegowińskiego. Metropo- 
lita przedłożył list popa Sawy, stojącego na 
czele moskiewsko serbskiego, kościoła (prawo- 
slawnego?). W. liseie tym powiedziano, że dwór 
moskiewski poczyna stawać się przyjaźnym 
stronnictwu słowiańskiemu i że car rozkazał, 
by i nadal zbierano bez przeszkody składki i 
wesbowano ochotników dla powstańców. Dotąd 
zwerbowano w Moskwie około 450 Indzi, któ- 
rzy jednakże dopiero w pierwszych dniach lu- 
tego zdążą na miejsce przeznaczenia. Metropo- 
lita przedłożył jeszcze wiele inaych listów, o- 
trzymapych od znakomitych Moskali, a z któ- 
rych można się było przekonać, że Serbia sil- 
nego ma poplecznika jeżeli już nie w rządzie 
moskiewskim, to w społeczeństwie moskiew- 
skiem. Książę Wasilczyków zapewnił również 
listownie, że arystokracja moskiewska gotową 
jest zaliezyć wielkie kwoty pieniędzy. Główną 
przeszkodą jest ks. Milan, przeszkodą, którą 
wedłe zdania kilku członków rady, da się usu- 
nąć. Postanowiono zarządzić bezzwłocznie kon- 
skrepcją tych serbskich i południowo-serbsko 
węgierskich ochotników, co byliby gotowymi 
walczyć za swych braci, a w sprawie tej wy 
slano do Syrmii i Backi niejakiego Włojko- 
WICA. 

Za pośrednictwem pewnego w Carogrodzie 
mieszkającego Serba a nieprzyjaźnego Milano- 
wi, stoi Risticz w stosunkach z Ignatiewem; 
Risticz pracuje dla ks. Mikołaja, a bynajmniej 
nie jest to tajemnicą, że w Serbii poczyniono 
przygotowania dla obwołania księcia Mikołaja 


rozwiązał, do wydziału powiatowego w Staro-jkiem zadosyć ze strony zebranych na wiec Po- 


gardzie. 
p. Gardrya, pozostawił panu Jackowskiemu 
drogę odwołania się do postępowania ustnego 
przed całym wydziałem. Otóż w d. 21. b. m. 
przypadł termin rzeczonego postępowania; p. 
Jackowski stawił się przed całym wydziałem i 
wedle Gazety Toruńbkiej tak sprawę uzasadniał: 

„Zaczął od tego, że pomny rozmaitych da- 
wnych słnżb swoich w powiecie i dobrych ztąd 
stosunków z wielu zasiadającymi w wydziale, 
przed którym zażalenie swoje wywodzi, nie bę- 
dzie na dziś używał swego ojczystego języka 
polskiego. Zastrzega się przecież z naciskiem, 
że czyni to tylko z własnej dobrej woli, że 
tylko z własnego postanowienia używa języka 
obcego. Tym obcym językiem nazywa mowca 
język niemiecki i wyraźnie to podnosi, aby 
przypomnieć wyrażenie, którego wydział po 
wiatowy użył w piśmie do niego, nazywając 
język polski obcym językiem. Mowca powiada, 
że wyrażenie to było dla niego bardzo dotkli- 
wem jako dla Polaka, a niepojętem dla czło- 
wieka, znającego statystykę ziem tutejszych. 
Powiat starogardzki zamieszkuje obecnie 40.000 
ludzi mówiących tylko po polsku a 10.000 mó- 
wiących po niemiecku. 

Jak więc wobec takich liczb, którym nikt 
zaprzeczyć nie może, nazywać język polski ob- 
cym w tntejszym powiecie ? — Co się zaś hi- 
storycznego uprawnienia tyczy, daje mowca 
krótki pogląd na dzieje ziem prnskich a szcze- 
gólniej Pomorza, wykaznjąc, że żywioł niemie- 
cki jest tu przychodnim, że Pomorze szczegól: 
niej niewątpliwie i w późne czasy zamieszkane 


księciem serbskim. Nad upadkiem Milana dwa! było i zostawało pod własnym rządem współ 
pracują stronnictwa : stronnictwo czarnogórskie | plemiennym, tj. słowiańskim i polskim. Wyka- 
i Karadżordżewicza. Tajne komitety ostatniego zuje dałej, że nawet przychodni Żywioł ger- 


mają swą siedzibę w Waljewie, Negocinie, Kny- 
azwacu, Posarewacu i Semendrii, a ruch ten 
takie przybrał już rozmiary, że sprawą tą za- 
interesowała się jnż Porta. Porta Życzyłaby 
sobie, choć się do tego nie przyznaje, zmiany 
itynastji w Serbii. Dotychczasowa drużyna O- 
brenowiczów zbiegła prawie całkowicie do 
stronnictwa księcia czarnogórskiego, u ludu zaś 
najwięcej ma miru Karadżordżewicz. Młody 
Piotr Karadżordżewicz, dowodzący pod nazwi- 
skiem Maknnicza oddziałem powstańców, stoi 
ciągle jeszcze w pobliżu Kostajnicy. 

W oczach powstańców Serbia straci- 
ła na znaczeniu, a naczelnicy zgromadzonych 
pod Jamnica powstańców uchwalili wygnać z 
swych szeregów ajentów serbskich. Z tego po- 
wodu widział się Wlikowie zniewolonym opu- 
ścić teatr wojenny powstańców. W dniu św. 
Jędrzeja (12. grudnia) miano dokonać zamachu 
na ks. Milana; plan ten nkartowanym został 
prawdopodobnie po za Serbią. Spisek odkryto, 
a książę nie ukazal się w tym dniu w koście- 
le. Odtąd zarzuconym jest ks. Milan listami 
pełnemi pogróżek. tak że nie śmie wychylić się 
7 swego pałacu. Żona jego doradza mu, by po- 
rzucił na zawsze kraj — w którym ma tylko 
nieprzyjaciół.* 


Ziemie polskie. 


(Sprawa o język polski w Prusach Zachodnich). 


Wiadomo już czytelnikom naszym, że wiece 
w Prusach Zachodnich w Sknrezu i Nowej 
Cerkwi przez urzędników policyjnych rozwią- 
zane zostały dla tego, że zebrani na nich Po- 
lacy, jak naturalna, chcieli obrady prowadzić 
w polskim języku. P. Jackowski z Jabłowa, 
urządzający wiee w Nowej Cerkwi, udał się z 
zażaleniem na postępowanie urzędnika policyj- 
nego p. Gardeya, który wiec w Nowej Cerkwi 


— Mem parę słów z panem pomówić — 
zawołal. 

— SŚłużę pann — rzekłem zdziwiony bar- 
WW wi - tonem, jakim to wypowie- 

ział. 

Odeszliśmy na bok i stanęliśmy koło o- 
kna. Tam wlepiwszy we mnie swój wzrok, tak 
mówił : 

— Wszyscy tu pana mają 
człowieka. 

== — Chlubię się z tego, 
się mu. 

— Tak, wszyscy mają za porządnego czło- 
wieka a tak nie jest. 

— Panie — zawołałem draśnięty do ży- 
wego. 

— Zaraz panu wytłumaczę, choć niezawo- 
dnie pan musisz wiedzieć dobrze 0 co chodzi. 

— Proszę natychmiast się wytłumaczyć, 
bez dwuznaezników, bo tych nie lubię. 

— Dopiero co byłem w komisji i wszystko 
co o mnie wiedzą, wiedzą od pana, 

— Jak pan śmiesz to twierdzić, zawołałem 
z gniewem. Ządam odpowiedzialności za słowa 
pańskie. Któż to śmiał rzucić na mnie takie 
podejrzenie? Jeżeli jest to przypuszczenie pana, 
to ono jest bardzo głupie, i łotr tylko coś po- 
iobnego może powiedzieć bez dowodów. 

— A gdyby były dowody? 

— Proszę je natychmiast wykazać. 

— Prezydnjący w komisji powiedział mi, 
że pan mu na mnie wszystko powiedział. 

-— A, a, prezydujący — zawołałem ochło- 
nąwszy od razu — pozwólże mi pan powie- 
dzieć sobie, Żeś jeszcze /wielkiem dzieckiem, 
nie chcę mówić głupcem, jeżeli w to wierzysz. 
Czyż sądzisz, że gdyby byłe tak w rzeczy sa- 
mej, prezydnjący by panu moje nazwisko jako 
denuncjanta wymienił ? 

Zastanowił się mój kolega nad tem, a ja 
ciągnąłem dalej: À 

— Gdzie indziej szukaj winowajcy i szpie- 
ga. Bądź jednak pewnym, że ci Moskale na- 
zwisko jego nie powiedzą, bo im się jeszcze 
przydać może, odkryty zaś szpieg, nie nie 
wart, to wiadoma rzecz. Ich celem było poró- 
znić nas ze sobą, jak zawsze czynią, abyśmy 
sobie nie ufali i wzajemnie podejrzywali i nie- 
nawidzili, to jest ich systemat dawno znany. 
Wierząc im wpadłeś pan w zastawione sidła. 
Zostawiam panu czas do przekonania się © 
tem. gly zaś przekonasz się o prawdzie tego, 
po 4 mówię, żałować będziesz, że mnie obra- 
Zl1es. 

To rzekłszy oddaliłem się ed niego. 


(Ciąg d. n.) 


za porządnego 


rzekłem kłaniając 


Różności. 


Nekrologja W Kurjerte warssawskim czy- 
tamy: Nadzwyczaj smutną otrzymaliśmy wiadomość, 
Jeden z zacnych obywateli, nieustający w żywo- 
tnej działalności od lat kilkudziesięcin, znany po- 
wszechnie z prac publicznych, zmarł nagle na ob- 
cej ziemi, Chcemy tu mówić o śp. Feliksie Zieliń- 
skim, rzeczywistym radcy stann, b. sekretarzn sta- 
nu przy b. Radzie stanu Królestwa. Nie możemy 
w tej chwili tak jakby należało zastanawiać się 
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mański sam z dobrej woli szukał ratanku i 
wolności pod rządem polskim i on to głównie 
spowodował w własnym interesie i dla własne- 
go szczęścia, że się ziemie pruskie na nowo z 
Rzecząpospolitą polską połączyły, że korzysta- 
ły z jej wolności i swobody, że pod względem 
religijnym i językowym doznawały najznpeł- 
niejszej tolerancji i równonprawnienia, — koń- 
czy zaś mowca to przypomnienie wezwaniem, 
aby słuchacze jego sami u siebie porównali 
czasy dzisiejsze z dawniejszemi i postępowanie 
Połaków-barbarzyńców, jak się wyrażać zwykli 
często z postępowaniem dzisiejszej przeslawia- 
nej „cywilizacji. * 

Mowca przechodzi następnie do ważnego 
punktu i wykazuje, że po wszystkie czasy my 
Polacy mieliśmy tntaj powód : do. podnoszenia 
skarg tylko na urzędników, że królowie pruscy 
poczynili przy okupacji ziemiom tutejszym przy- 
rzeczenia i zapewnienie swobód, tak dla języka 
jak i dla nienagabywanego sprawowania obrząd- 
ków religii rzymsko-katolickiej, to też w za- 
mian za to brali od ludności polskiej uległość 
prawu i liczne ofiary, tak do kas w opłacie po- 
datków i wszelkich ciężarów jako też i w lu- 
dziach do szeregów wojskowych, nawet na po- 
bojowiskach w chwilach 
czeństwa. 


uszczuplania dla praw i języka naszego, 
przecież i ustawa z ll. marca 1850 r. o Ze- 
braniach i stowarzyszeniach nie postanowiła 
dla nas praw lob obowiązków wyjątkowych, 
nie napisała nie przeciw nam i naszemu = języ- 
kowi. Mowca ma sobie za zaszczyt, iż jemu 
przypadła obrona tych drogich praw i przyna- 
leżytości języka polskiego i żali się na pi- 
smo Wydziału powiatowego z d. 30. grudnia, 
które postępowania wójta :w Nowej Cerkwi 
n 


ustawy o zebraniach stało się bowiem we wszyst- 


ka, o którym rzec można bez przesady, że nigdy 
nie stracił dnia nadaremnie, Jako pisarz, przeważ- 
nie ekonomiczny i prawniczy, znanym jest dostate- 
cznie, większe bowiem jego artyknły pisane nawet 
przed dwudziesta laty, nie straciły bynajmniej na 
wartości. Opierając się zawsze na gruncie ściśle 
nankowym, pisał jasno, ponętnie, czasami poalugu- 
jąc się argumentami dyalektycznemi, ale niezwykłej 
mocy i logiki. Będąc współredaktorem Biblioteki 
warszawskiej od lat trzydziesta kilku, czyli od same« 
go jej zarania, tam głównie prace awe pomieszczał 
— ostatnią jeszcze w tym miesiącu (styczniowym) 
p. t. „Ekonomika spółczesna'. Artykuły te czyta- 
ne były zawsze chciwie i cenione jak należy, bo 
wywoływało je zawsze rzetelne poczucie konieczno- 
ści wyświecenia jakiejś kwestji. 

Wszakże nie sama tylko ta specjalność cecho- 
wała niepospolicie wykształeony nmysł jego Wszel- 
kie zakresy w dziedzinie nanki i srtnki, nie były 
mu obce. Zajmając się najgorliwiej i najskrzętniej 
postępem dzisiejszej wiedzy w najobszerniejszem 
znaczeniu tego słowa, — zbierał najszacowniejsze 
dzieła, a piękna jego i zaaobna hiblioteka nie je- 
dnema i nieraz służyła za obfite i pomocnicze zró- 
dło, Literatura traci w nim jednego z bardzo sn- 
miennych i znakomitych swych spółpracowników, i 
to w tym kierunku, w którym n nas niewielu do- 
tychezas pójść chciało ezy mogło. 

W życiu prywatnym miły i asłażny, jakkolwiek 
stan zdrowia trzymał go zawsze przez pół roku 
za granicą, umiał sobie zjednać prawdziwie ży- 
czliwych, a nadto przejętych dlań rzeczywistym 
szacunkiem. 

Niepodobna też nie wspomnieć tu kilka dat z 
ezssów jego urzędowania, które było ze wszech 
miar zaszczytne, bo postawiwszy go wysoko w 
hierarchii, postawiły go tam zasłużenie i z powsize- 
chnem nznaniem. 

Urodzony w Warszawie w roka 1817, ukoń- 
czył tu nauki w szkole praktyczno- pedagogicznej, 
ukończył Wydział prawa i administracji w aniwer 
aytecie Królewieckim, poczem wszedł do służby 
rządowej do trybunała cywilnego gubernii warszaw. 
skiej 1837 r. Mianowany przy tymże patronem w 
roku 1841, powołanym był do aczestniczenia w 
pracy przejrzenia i ostatniego ułożenia przekładu 
polskiego kodeksu karnego dla Królestwa. W roka 
1847 zostal adwokatem przy sądzie apelacyjnym, 
a w roku 1854 należał do komitetu wyznaczonego 
do przygotowania nwag nad prawem handlowem, 
obowiązującem w Królestwie, w celu zaprowadzenia 
w niem zmian odpowiednich, z powodu otwarela 
granicy cesarstwa. W tymże roka został nrzędni- 
kiem do sZczególnych pornczeń przy dyrektorze 
głównym komisji rządowej przychodów i skarbn. 
W roku 1860 referentem ogólnego zebrania sona- 
tu. W r. 1862 podsekretarzem stanu przy Radzie 
stann, a w r. 1864 sekretarzem etanu przy tejże 
Radzie, który to obowiązek pełnił aż do zwinięcia 
tejże w r. 1867. 

Tych kilka szczegółów oficjalnych i snchych, 
wystarcsy wszakże do ocenienia rozległej i nien- 
stannej czynności śp. Feliksa Zielińskiego, próżne- 
mi też słowy kończyć mie chcemy, ale wykrzykiem 
z głębi sorca: Cześć, cześć jego popiełom. 

* Akwarjum królewskie i ogród zimowy 
Westminsteru został otwarty 23. b. m. przez księ- 


Wydział, zatwierdzając postępowanie |laków, gdy tymczasem wójt dozorujący rozwią; 


zał wiec z powodów, których ustawa rzeczona 
wcale nie zna. Trzy są prawne powody według 
§. 5. wspomnionej ustawy, dla których zebra- 
nie rozwiązane być może, t. į. jeżeli nie było 
o tem doniesienie policji lub nie na czas odda- 
ne, albo też zagajenie zebrania za późno roz- 
poczęto; dalej jeżeli w toku rozpraw wzywano 
lub podżegano do czynów karygodnych, lub 
wreszcie jeżeli zbrojni znajdowali się między 
zebranymi. Innych powodów ustawa nie wyli- 
cza, języka polskiego za powód taki mie uwa- 
ża, a prawodawca nie mógł i nie chciał powo- 
dn takiego stanowić, bacząc na to, że w Pru- 
siech dwa miliony według statystyki urzędowej, 
daleko więcej zaś według statystyki naszej mie- 
szka Polaków. Dednkcji wydziału powiatowego, 
iż zebrani powinni mówić językiem dla dozoru 
jącego urzędnika zrozumiałym, odmawia mowca 
wszelkiego uprawnienia, gdyż nieugruntowana 
ona w ustawie, odwraca porządek rzeczy i ro- 
bi z urzędnika rzecz główną, jakoby dła niego 
ludność istniała, a nie on dla niej. Nie zgadza 
Się też mowca na ten wywód, że język niemiec- 
ki jest językiem jedynie uprawnionym do wszel- 
kich spraw urzędowych, gdyż tego żadna usta- 
wa nie przepisuje, lecz przepisuje regulamin 
dla kandydatów na urząd landratowski z 1838 
r. w $. 9, że powinni prócz niemieckiego znać 
język inny, w powiecie używany do tyle, aby 
nim mówić i pisać umieli. Po sądach są tłama 
cze, przy wojsku odbierają od rekrutów przy- 
sięgę po polsku., Z tych więc powodów wnosi 
p. Jackowski o unieważnienie responsu z d. 30. 
grudnia i naganienie postępowania wójta w No- 
wej Cerkwi, który zresztą na termin wcale się 
nie stawił, 

Wydział powiatowy zadecydował, że rezo- 
lucję swoją z d. 30. grudnia 1875 r. potwier- 
dza i utrzymuje, p. Jackowskiego z zażaleniera 
oddala, nakładając mu koszta terminu (11 ma- 
rek) i pozostawia mu do woli udać się do są- 
du administracyjnego w Gdańsku z dalszą skargą. 

Smutna rzecz, że na terminie powyższym 
nikt z Polaków nie był — należało się prze 
cież licznie stawić, choćby dla okazania, jak 
Sprawa ta żywo nas obchodzi. 


Z lwowskiej Rady miejskiej. 


Posiedzenie z dnia 27. b. m., początek o 
godz. 7., przewodniczący dr. Jasiński. 

Stowarzyszenie rzemieślników lwowskich 
„Gwiazda“ zaprasza pp. radnych miasta Lwo- 
wa przyjąć udział w uroczystości poświęcenia 
nowowybudowanego domn funduszem stowa 
rzyszenia, 

Zezwolono na ekstabulację 15.000 złr. z 
powodu przegranego procesu z Towarzystwem 
gazowem. 

P. Zbrożek przedstawit sprawozdanie 
komisji dla spraw czyszczenia miasta z czynno- 


wojen i niebezpie-|gej za rok 1875. Z tego sprawozdania widzimy, 


że koszta czyszczenia miasta w roka ubiegłym 


Przechodząc do powodów prawnych, wy-|wynosiły ogółem 31.704 złr, a ponieważ bnd- 


łuszcza mowca naprzód, że lubo liczne bywały|żet przeznaczył dla tego celu 32.000 złr., więc 
to| wydatki nie przekroczyły zakieślonego bndże- 


tu. Przedsiębiorca zajmujący się czyszczeniem 
miasta, p. Borkowski prosi o podniesienie cen, 
ponieważ nieraz wydatki ponoszone przezeń 
przewyższały to, co otrzymywał od gminy. 
Komisja, zadowolona z tych czynności pana 
Borkowskiego, proponnje oddać mu też i 
nadal przedsiębiorstwo czyszczenia miasta. Co 
do cen, to komisja, zbadawszy takowe, uznała 
potrzebę niektóre z nich zniżyć, a niektóre pod- 


a wiecach tamtejszych pochwaliło. Przepisom | wyższyć. W tym celu proponuje płacić od 1 me- 


tra: przy lodzie zamiast 40 ct. jak dawniej — 


Bedborongh' s o 8 stóp przechodzi szerokość nawy 


tylko 38 et., przy Śniegu zamiasł 30 — 28 et. 
przy wodzie zamiast 25 —- 24 cu, przy błocie 
zamiast 90 — 98 ct., przy śmieciu zamiast 84 
ct. na 1 złr. Prócz tego komisja wraz z magi- 
stratem proponuje podnieść na pierwsze trzy 
kwartały płacę za stójki z 2 zīm 60 ct, na 3 
złr. Nadto ze względu, iż w zeszłym roku po- 
wszechnie uskarzano się na małe pokropienie 
ulic, wnosi, ażeby kwotę, przeznaczoną na ten 
cel, powiększyć o 2.000 złr., w ten sposób bud- 
dżet na czyszczenie miasta wynosić bedzie 
34.000 złr. Komisja, nregułowawszy ceny W za: 
rządzie miejskim, uznała za potrzebne, ażeby 
opłatę, jaką ponoszą prywatni właściciele do- 
mów, obniżyć i ustanowić ją na 80 et. bez ró- 
żnicy materjała wywozowego. Wnioski te wszyst- 
kie zostały bez żadnej dyskusji uchwalone przez 
Radę miejską. 

Dyrekcja kolei Karola Ludwika wybudo- 
wała 12 domków na prawo od drogi do dwor- 
ca dla robotników. Domki te kryte gontami. 
Magistrat nakazał pokryć je materjałem ognio- 
trwałym. Z tego powodu dyrekcja kolei Karola 
Ludwika wniosła rekurs. Z uwagi jednak, że 
część ta miasta, gdzie pobudowane są domki, 
zabudowuje się i że kilka podobnych rekursów 
odrzucono, Rada uchwaliła odmówić dyrekcji 
kolei Karola Ludwika na jej rekurs. 

Na prośbę p. Romana Wawnikiewicza, u 
chwalono wydać mu kaucję w kwocie 1200 zir., 
złożoną z powodu oddania mu przedsiębiorstwa 
czyszczenia kloak i kanałów, ponieważ do spi- 
sania kontraktu nie przyszło. 

Przy bramie cmentarza Łyczakowskiego 
zawieszone zostały trzy dzwony. Ażeby zapro- 
wadzić pewny porządek przy dzwonieniu, 
chwalono ustanewić taksę za podzwonne, jeżeli 
2ma dzwonami, to 50 cnt., jeżeli ma to jeden 
złr. Dla dzwonienia postanowiono przyjąć por- 
tjera z płacą miesięczną 12 złr., nadto wyasy- 
gnować 20 złr. na uniform dla niego, złożony 
z czarnego płaszcza i czarnego kapelusza. 

W b. r. 24. czerwca kończy się termin 
dzierżawy folwarku Perseńkówka. Komisja za- 
rządu dóbr miejskich proponuje sprzedać ten 
folwark. Sekcja w zasadzie nie sprzeciwia się 
sprzedaży, — poleca przeto komisji wygotować 
oszacowanie i nakreslenie warunków sprzedaży, 
a tymczasem rozpisać licytację na dzierzawę. 
Do folwarku Perseńhkówka, który obejmował 
dotąd 178 morgów i 6 sągów, dodano 32 m 
Za Perseńkówkę płacono dotąd dzierżawy 583 


złr., podatki opłacała gmina, — teraz kwota 
dzierzawna ma wynosić 1000 złr., a prócz te- 
go dzierzawca również i podatki opłacać bę- 


dzie. Przy spisywanin dzierżawnego Kontraktu 
ma być umieszczony warunek, iż w razie sprze- 
daży folwarku, dzierzawca po latach trzech ma 
ustąpić z dzierżawy, a za to otrzyma pewne 
wynagrodzenie. Rada miejska przyzwala na te 
warnnki. 

Ponieważ Wydział krajowy ndał się do 
Rady miejskiej, ażeby ta przyczyniła się dat- 
kiem do składek na pomnik dla $. p. Agenora 
hr. Gołnchowskiego, — uchwalono wyasygno- 
wać na ten cel 300 złr. 

Zezwolono udzielić funduszowi ś. p. St. Go- 
siewskiego pożyczkę 3000 zir. z funduszu gmi- 
ny, ale zabezpieczyć ją przez zlanie na gminę 
prawa na kaucję, a nadto postanowiono brać 
od banku cesję za zapłacone raty. 

Na prosby pp. Manscha i Hóflicha o zez- 
wolenie na ekstabulację praw dla gminy mia- 
sta Lwowa hipotekowanych, dano pierwszemu 
odpowiedź przyzwalającą, drugiemu zaś od- 
mowną. 

Po wyczerpaniu porządku dziennego na- 
stąpiło poufne posiedzenie. 


| ON ce NAMI 
oryginalności, ale nie brak jej prawdopodobieństwa, 


pałacu Kryształowego. Zbiorniki (rezerwoary) biorą|a zabawne rozwiązanie czyni ją dosyć ciekawą. 


w siebie 2,400.000 litrów wody morskiej i 800.000 
litrów wody słodkiej. 

Większa własność w w. ks. Poznańskiem. 
Urzędowe sprawozdania podają następujące bliższe 
szczegóły co do większych własności ziemskich w 
księstwie : Dóbr rycerskich z prawem udziałn w 
sejmikach powiatowych jest 1386, a 713 dóbr wię- 
kszych bez tego prawa. Z większych właścicieli 
ziemskich zasługują na poduiesienie : 1. Książę 
Thnrn i Taxis, posiadający 38.187 morgów w po- 
wiecia odelanowskim a 32,819 morgów w kroto- 
szyńskim, z których połowa prawie las ; 2. Książę 
Fryderyk niderlandzki, posiadający Stary Wieltzim 
z obszarem 17.105 morgów, w tem 9374 mor- 
gów lasu; 3. Książę Fryderyk anhaltyńsko - de- 
nawski, posiadający Włoszakowice z obszarem 
z obszarem 16.614 morgów (10.142 m. lasu); 4 
Księżniczka Anna Reass na Baszkowie z obszarem 
18.799 m. Książę Renss z Gera posiada tylko około 
8000 m. w powiecie bukowskim. Z niemieckich 
większych właścicieli zasłngują jeszcze na wzmiankę: 
br. Koenigsmark w Oleśnicy (14.668 m,), hr. Moltke 
w Biale (22.042 m,); hr. Schulenbarg w Wielunia 
47.364 m., w tem 40,179 m. lasu; ks. Otton Stol- 
berg na Borzęciczkach z obszarem 16.261 m., kr. 
Lippe Błesterfeld na Zhąszynin z obszarem 11.289 
morgów. 

I nieszlachta posiada większe własności ziem- 
skie, jak Diez posiada Świniary z 23.570 m. (21 
tysięcy 213 m, lasu), Beyme Opalenice z 15.782 
m., Schalz Notwendig z 53.030 m. (45.295 m. la- 
sa). Pomiędzy polskimi magnatami na wzmiaakę 
zasługują : Raczyńscy, Skórzewacy, Mielżyńscy, 
Czapscy, Bnińscy, Działyńscy, Radolińscy, Kwileccy, 
Potoccy I Sałkowscy. Sreduia własność grnntowa 2 
do 4000 morgów przeważa w powiatach gnieżnień 
skim i inowrocławskim z 88 resp. 121 wsiami z 
udziałem w sejmikach powiatowych. 


Po amerykańsku. O zmarłym niedawno 
prezydencie Stanów Zjednoczonych Ameryki, An- 
drzejn Johnsonie, jeden z dzienników nowojorskich 
opowiada nastypającą charakterystyczną scenę. W 
r. 1855, gdy Johnson ponownie wybrany był na 
gubernatora Staun Tenessee, stroanictwo opozycyjne 
występowało przeciw niemu bardzo gwałtownie, a na- 
wet odgrażało się czynną znłewagą. Johnson wy- 
brał się na pewny miting Z rewolwerem w ręku; 
wstąpiwszy na trybunę położył broń zabójczą przed 
sobą i w te odezwał się słowa: „ Współobywatele ! 
Doniesiono mi, Że do czynności niniejszego zebra- 
nia należeć mk także zamordowanie człowieka, który 
właśnie ma zaszczyt przemawiać do was. Jeśli tak 
jest istotnie, pozwalam sobie zapropouować, byśmy 
tę czynność postawili na aamem czele porządku 
dziennego. Kto tedy przybył w zamiarze zamordo- 
wania uuiżonego słngi panów, raczy opatrzyć broń, 
my zaś zamiast powiedzieć mu: „Niech mówi!“ 
wołamy: „Niech strzela 1“ Powledziawszy to, chwilę 
spogląda? po otoczenia ciągle, bawiąc się rewolwe- 
rem, a w końcn rzekł: „CGentlemeni! Zdaje się, iż 
źle byłem poinformowany. Uważam przeto za stó- 
sowne przejść do drugiego przedmlotu porządku 
dziennego!“ 


* Rewanż. W arystokratycznych kołach bar 


* 


cia Edymburskiego w obecności wielu dam i człon- lińskich wesołość wielką obudza teraz tragikomi: 


ków Towarzystwa, za którego staraniem ogromne|czny wypadek małżeński, jak się 
to przedsięwzięcie doszło do skutku. Główna nawa | przed kilkn dniami. 


temu zdarzył 


Historji tej, jak dzisiejszym 


szezegółowo nad dwojaką działalnością nieboszczy- | hadowli zbudowana przez p. Lncas wedłag plann |komedjom po większej części, zbywa wprawdzie na 


Pewien wysoko położony człowiek, zatrudnio- 
ny przy ambasadzie ożenił się niedawno z panuą 
wprawd ie nie młodą juź, ale bardzo bogatą, bo 
milionową damą, Pau członek ambasady (nazwijmy 
go v. X.) przyzwyczajony do życia kawałerskiego, 
nię mógł jednak pomimo zawarcia związków mał: 
Żeńskich raz na zawsze pożegnać się z Życiem 
swobodnem, które wieść mógł dawniej. Tak przy- 
najmniej zdawało się pani v. X., która umyśliła 
schwytać męża na gorącym uczynku. Dowiedziała 
się, Że mąż wybiera się z jakąś damą na ostatni 
bal u Krolla. Wybornie! Pani v. X. postanewiła z 
tego korzystać, a ubrawszy swą pannę służącą w 
podobne do siebie domino, pospieszyła za mężem. 
Sala była pełna masek, ale pani v. X. daremnie 
szukała swojego męża w tłumie, Północ wybiła, 
ale wiarołomny mąż nie nadchodził, Cóż się 
stało? Mialyżby ją omylić jej czaty,  Byaajmniej, 
szpiegi jej były dobre, ale: mąż miał jeszcze le- 
pszych, którzy zdradzili przed nim zamiary żony i 
gdy znadzona pani v. X. po północy wraz ze swą 
towarzyszką stanęły u drzwi, mąż udał zdziwione- 
go i odpowiedział, że nie myśli wpuszczać do swe- 
go doma kobiet, które po pólnocy wracają z po- 
dejrzanego bala. 

Tak więc zazdrość została nkarana, mąż — 
niedaremnie polityk ze szkoły Bismarka — pozwo- 
lił swojej Żonie przejść się po mieście w lekkim 
kostjamie do rana, skutkiem czego wyziębły na 
zawsze w jej piersiach żary zazdrości. 

* (Odpowiedź derwisza. Do pewnego der- 
wisza przyszedł człowiek, który mu zadał trzy py- 
tania: 1) Dlaczego mówią, że Bóg jest wszędzie 
obecny? Ja go nie widzę. Pokaż mi gdzie on się 
znajduje, 2) Dlaczego człowieka spotyka kara za 
grzechy? Niema on woli własnej, bo nic nie może 
uczynić człowiek przeciwko woli Bożej. 3) Jak 
może Bóg karać szatana ogniem piekielnym, będąc 
sam utworem z oguła. Ogień nie może nie złego 
ogniowi uczynić ? 

Derwisz w odpowiedź uchwycił grndź ziemi | 
cisnął nią w twarz pytającego, Biedny ten czło- 
wiek udał się ze skargą do kadiego, który zapo- 
zwał derwisza, 

— Dlaczego zamiast dać odpowiedź, rzaciłeś 
mu grudę ziemi w twarz, 

— To była właśnie odpowiedź moja jemu na 
trzy zapytania; najlepsza, jaką mn dać moglem. 
Człowiek ten mówi mi, że ma ból głowy. Nie wi- 
dzę go. Niech mi pokaże ból, a ja mu pokażę 
Boga. — Idzie do ciebie i oskarża mię, Poco? 
Jakie ma prawo do tego” Ja nie mam swej woli, 
niemoże więc żądać, aby mię ukarano za to, co 
według niego było skutkiem woli Bożej, — W koń- 
ca człowiek powstał z ziemi, jakżeż ziemia, ziemi 
złego coś Uczynić może, gdy egień jest z ogniem 
w przyjaźni? 

Powiedziawszy te słowa odszedł derwisz, a py- 
tający niezapomniał nigdy tej lekcji teologicznej, 

K Ofiary fałszywej doktryny. Niesłychane 
wrażenie zrobiła w Berlinie przerażająca zbrodnia, 
dokonana 18, b, m. przez pewnego młodzieńca. Nie 
tyle jednak czyn sam przez się jest groźny, ile 
okoliczności mu towarzyszące, i powody, które go 
wywołały. Bluhme około 19 lat liczący młodzieniec, 
pracował w pewnej litografii berlińskiej, Nie od- 
znaczał się jednak nigdy pilnością, prace sobie po- 
wierzane wykonywał z apatją. Chwile wolne po- 
święcał na czytanie filozoficznych dzieł, z których 


Jr 


|Haardta przekazaną została do 
jbnej komisji, do” której 


Zjazd delegatów austrjackich Izb handlo. 
wych we Wiedniu. =" 


Dnia 25, bm. rozpoczęły się we Wiednia obra- 
| dy trzeciego zjazdu delegatów austrjackich Izb haa- 
diowych w gmachu banka narodowego. Reprezen 
towanych jest 17 Izb handlowych, — 12 zad nie 
przysłało delegatów. Wszystkie trzy galicyjskie 
Izby handlowe mają swoich przedstawicieli na zjeź - 
dzie: Lwowska pp. Schellenberga i Bodyńskiego, 
krakowska posłała Mendelsburga, Brodzka Kallira. 
Pan Schellenberg wybrany został sekretarzem 
zjazdu. 

Delegat brodzkiej Izby handlowo-przemysło- 
wej p, Kallir żąda poparcia zjazda dla nastę- 
pujących trzech Życzeń tejże Izby: 1) Aby atrzy. 
many został przywilej cłowy brodzkiego rajonn 
handlowego ; 2) aby urządzono austrjacki konzulat 
jeneralny w Kijowie; 3) aby urządzoną została 
filia banka narodowego w Brodach. 

Wnioski te przekazano osobnej komisji do zba- 
dania. W tej komisji tak jednak żle przyjęto wnio- 
sek pana Kallira, aby utrzymano nadal brodzki 
rajon celowy, Że, wnioskodawca uczał się spowodo 
wanym cofnąć go. 

Bardzo Żywa dyskusja toczyła się nad sprawą 
traktatów cłowo-handłowych Anstrji z zagraniczne 
mi mocarstwami, Jeden z reprezentantów wiedeń- 
skiej Izby handlowej, p Haardt wniósł bowiem 
rezolucję tej treści, aby zjazd delegatów anstrjac- 
kich Izb handlowych oświadczył się za zaprowa- 
dzeniem ceł protekcyjnych. Przedstawiciele okrę- 
|gów fabrycznych domagali się nawet, aby ta' rezo- 
„lucja przyjętą została przez aklamację. Lecz sprze- 


,ciwili się tak treści jako też i formie traktowania 


tak doniosiej sprawy delegaci z Galicji:  Kallir, 
Schellenberg i Mendelsburg, którzy oświadczyli, że 
zjazd powinien uwzględnić różnieę interesów w tym 
przedmiocie okręgów fabrycznych, a rolniczy ‘b, te 
przeto oni, jako przedstawiciele rolniczych okrę- 
gów muszą sprzeciwiać wię bezwarunkowema wy- 
powiedzenia życzenia, aby zaprowadzone zostały cła 
protekcyjne, 


Po zaciętej rozprawie przyjęto znaczną więk- 
szością wniosek p. Kallira, aby rezołncja 
sprawozdania 080- 
wybrani zostali z Galicji 
pp. Kallir i Schellenberg. W komisji zredagowano 
wniosek w sprawie cłowej tak ogólnikowo, że mo- 

być z niego *zadowelent tak zwolennicy ceł 
protekcyjnych, jak niemniej także zwolennicy wol- 


- | ności handlowej, 


Kronika miejscowa i zamiejscowa, 


Dziś w teatrze „Prorok* po raz trzeci, 
Wczoraj przed połndniem odbyła się w tn- 
tejszym sądzie powiatowym rozprawa w sprawie 
pochodu z pochodniami z d, 15. listopada z, r. na 
cześć Kazebiusza Czerkawskiego. Jako oakarzeni o 
urządzenie tego obchodu zawezwaui zostali akade- 
micy Marceli Tnrkawski, Gwido Pogonowski i Mi- 
cha? Chyliński, ostatni jednakże nie stanął, albo- 
wiem nie doręczono mu zawezwania, Pogonowskle- 
go oskarzono także o udział w pochodzie, Dalej 
jako oskarzeni o udział w pochodzie stanęli z dzien- 
jUikarzy pp. Kostecki Platon, Zajączkowski Liberat, 
Ludwik Croisse, dalej Augnst Sker}, zarządca dru- 
karni Gaz. Nar., zecerzy: Hnezkowski Klemena, 
Kostkiewie/, Levay, knpiec Gawlikowski i Krauss, 
, urzędnik Wydziału krajowego. Od oskarzenia p. 
Gwidona Dogonewskiego odstąpił prokurator, dla 
,pana Skeila zaś wniósł karę 6 tygodni aresztu lnb 
,200 złr. grzywny, jakoteż dla innych prócz pp. 
|Huczkowskiego i Kostkiewicza, którzy dowodzili 
że nie brali ndziała w obchodzie, A 
Co najbardziej uderza w całej tej aferze, "to 
to, że podczas gdy rząd miał w niej obrońcę w 
p okuratorze, obwinieni uie mieli obrońcy; nie mieli 


mało co rozumiał i to jeszcze zapewne bardzo fal- 
szywie, nie będąc odpowiednio wykształcony, Czy- 
tanie filozoficznych dzieł natchnęło go myślą asn- 
nięcia się od świata w s.motność, gdziehy mógł 
Żyć jak pustelnik z właanemi tylko myślami. Przed 
niedawnym czasem zwierzył się z tych zamiarów 
swoich w pracowni przyjacielowi i koledze Diehlemn 
i pytał go, jakimby sposobem mógł je przeprowa- 
dzić do skutku i uciec co prędzej przed jednostaj- 
ną, nużącą pracą. Przyjaciel poradził mn spełnić 
jaką zbrodnią, za którąby się mógł dostać na cale 
Życie do więzienia w Plötzensee albo w Sonnen- 
bargu. Od tej chwili powziął Blqhme nieodwołalny 
zamiar wykonania jakiej zbrodni, a że ekodziło mu 
jeszcze o pewien rozgłos, umyślił politycznego do- 
puścić się występku. Ponieważ jednak do tego nie 
nastręczała się sposobność, zdecydował się zabić 
swego przyjaciela. Dnia tedy 18. b. m, w chwili, 
kiedy przyjaciel jego pożywał śniadanie, zbliżył się 
doń niepostrzeżenie i nderzył go płytą kamienną 
tak siluie w głowę, że mu strzaskał czaszkę, Nie- 
szczęśliwy padł jak nieżywy na ziemię, | jakkol- 
wiek cios nie był zabójczy, nie ma nadziei, aby 
mógł ujść śmierci. Zbrodniarz nie ratował się u- 
cieczką, czekał spokojnie, a nawet niecierpliwie, 
aż go pochwyci ręka sprawiedliwości, życząc eobie 
jak najprędzej dostać się do więzienia, jako  eelu 
swych pragnień i marzeń, Badany przyznał się do 
wszystkiego, opowiedział cały przebieg Sprawy 1 
pobudki jakie go ukłoniły do zbrodni. Na pytanie 
sędziego, czy nie ucznwa taln po spełnionym Czy- 
nie, odrzekł spokojnie: „bynajmniej, podzielam ra- 
czej, zgadzając się na nanki Edwarda Hartmans, 
„Philosophie des Unbewnasten* zdanie jego, de ży. 
cie nie nie warte | że mój przyjaciel wdzięcznym 
być mi mnsi, żem go ztego padoła nędzy uwelnił.* 
Na pytanie, czyby podłag tych mank nie wahał si% 
zabić własnej matki, zastanowił się na chwil’ 
lecz wnet odpowiedział: „tegobym jeszcze tera7 
nie uczynił, gdyż pod tym wzęlędem tkwi jeszcze 
we mnie nezucie, któregom dotychczas zupełnie o 
panować nie mógł.* 

* (znaczenie czasu. Wieśniacy w Chinach, 
nie mający zegarów, używają szczególnego środka 
na oznaczeuie pory dnia, Za zegar służą im oczy 
kota. Chińczyk śledząc rozszerzanie się źrenicy 
oczn kota, jest w możności na pewne oznaczyć go- 
dzinę dnia od wschodu do zachodu słońca. Wiado- 
mo, iż Żrenica kota zwęża się lub rozszerza Sto- 
sownie dv czasu, w którym dzień zbliża się ku 
schyłkowi. Działąnie to odhywą się jak najregular- 
niej, tak że wprawne oko zastosuje w każdej chwi 
li porę czasa. Źrenica kota w nocy Jest zupełnie 
okrągłą, nad rauem robi się owalną, i dyametr żre- 
nicy coraz się więcej zwęża, tak iż o połądniu sa 
mienia się w wąską linijkę. Od południa znów do 
wiaczora źrenica stopniowo nabiera owalnej formy. 

* Plantacje herbaty W Japonji rozszerzyły 
się znacznie w ostatnich Czasach. W r, 1875 'wy- 
wieziono z Japonii do Ameryki 16,547 375 fnntów 
herbaty, w ogóle ZAŚ caly wywóz wynosił 22); 
milionów funtów. Herbata po raz pierwszy przy- 
wieziona była z Chin do Japonji w roka 782 po 
Narodzeain Chrystusa, ale dopiero upowszechniła 
się tam w końcu XII, stulecia. „Herbata Japońska 
jest gorszą od Chińskiej, zawiera w sobie. mniej 
teiny i mniej posiada aromatu, Dawniej Stany Zje- 
dnoezone i Kaaada były jedynemi konsumentami 
berbaty Japońskiej, którą jednak ^ obecnie- zaczęto 
już wywozić i do Europy. 


ted czasu o niego. się poatareć, albowiem dorętzonó wyższych soptanowych, nie tracąc nic na pełności, 
„im wezwania dopiero w dzień przed rozprawą, W|i owszem W rejestrach kontraltowych nabiera je- 
_ talej tej sprawie odznaczył się ze strony policji,|szcze większej pełni, i dlatego szczególnie nadaje 
jakiś wachman policyjny najniższego podobno rzędu, |się do partji Fides, w której obok najniższych 
nazwiskiem Jankiewicz, który jeszcze przed ową ma“ kontraltowych, przychodzą i wysokie sopranowe. 
nifestacją, wszedł pomiędzy młodzież akademicką 4 Toż samo chociaż z innych | względów powie- 
twierdzi, jakoby podpatrzył, że ktoś tam gdzieś dzieć można w panu Zakrzewskim w partji Pro- 
składał komuś szóstaki na zakupao pochodni. Dziś |roka, która ciągle utrzymnje się w wysokiej po 
o godz. 111 dalszy- ciąg rozprawy, i ogloszenie zycji koło wysokiego c i cis, i dlatego do charak- 
wyroku. Przewodniczącym był sędzia Herasimowicz. jarn Jako pios aretina Niemnzykalua 
OARA i - | pabliczność nawet zimiarkować nie może, jakie tru- 
ra | tanas "wra, kaat verore BP Blanki pokamje diews, ak Ika wazęse taj 
Parn tygodniami zgłosili kryda ' Deficit sa wyższe tenorowe tony bierze pan Zakrzewski, A do 
kaś 100000 ui A te KE EOB Bap est należy i recenzent 
m ; | , azety Lwowskie), który pomimo tego dosiadł wy- 
SB RAR ize się pierwszy e sokiego rumaka, aby nieznajomość swoją pokryć 
n U Fe pi . 
| akg 50, urządzony przez Lowarzy frazesami. Z całej jednak recenzji jego widać, iż 


j poraz pierwszy w ogóle był na przedstawieniu 
= Towarz ystwa prawnicze80:| Proroka“ i pojęcia najmniejszego niema o tej o- 


Dziś e godz. 6'/ wieczorem odbędzie się odczyt| perze i sądzi o i j j 
prof. dr. Piętaka, „O ustewie gieldowej*. kors. — Na blnych waczii 6 wikia 

— Reduta, Komitat, nrządzający 1. lutego |również jak na istotnych zaletach nie umiał się Roś 
b. r. redutę na dochód funduszu emerytalnego Sto- | zBać, ale ogólnikami pałaszuje wszystko | 
warzyszenia młodzieży hendłowej , zaprasza naju- O pani Juniewiczowej pisze, iż partji swojej na- 
przejniej wszystkie Stowarzyszenia, nie mniej ©80-|wet znośnie nie wykonała. O mój ty Zoilu urzędo: 
by prywatna, członków swoich chcących wziąć udział wy, przemawiający z urzędową  zarozumiałością ; 
w pochodzie masek (na tej redncie odbyć sig ma-| w całej Polsce niema śpiewaczki, któraby partję 
jącym) do łaskawegu zejścia się W celu porozu-|Fją eg lepiej a nawet chociażby” tylko równie jak 
mienia w niedzielę duia 30. b. m. o godzinie Bciej|ena wykonać mogła. W Wiedniu latami całemi nie 
po poładniu w kole Stow. aaprzeciw katedry, Bio-| mają śpiewaczki do tej partji, a między partjami 
rący udział w tym pochodzie otrzymają maski bez-| pani Jnniewiczowej, dotąd tu wykonanemi, Fides 
płatnie. d jest najznakomitszą. i 

— W niedzielę daia 30. stycznia r. b, odbędzie Ale to już się staje natnrą krytyków Gazety 
się w lokala czeskiej besedy w rynku (tam gdzie| Lwowskiej z wysokiego  piedestaln przemawiać 
restanracja Pfinka) o godzinie trzeciej po połndnin | ciągle o teatrze, nigdy nie nznać żadnej zasłngi, 
doroczne walne zgromadzenie członków, ganić wszystkie sztuki, tak dramata, jak koimedje, 

Na porządku dziennym : sprawozdanie z czyn- | operetki i opery, — a domagać się przedstawienia 

ności sarządu, sprawdzenie rachunków i wybór] „Kroka*, jako niby; znakemitego ntworu jednego 
nowego wydziała, z kolsborantów Gazety Lwowskiej, Niech jednak 

— Dnia 29. stycznia (w sobotę) o godz. 6. po Gazeta Lwowska „będzie pewną, ze takiej lichoty 
połndniu odbędzie się! w sali X drngie |piątro na jak „Krok* dzisiejsza dyrekcja przedstawiać nie 
wszechnloy posiedzenie członków Towarzystwa przy- będzie, 
rodników polskich im. Kopernika. 

Prof. Tyniecki, » 

W kusynie mieszczańskiem odbędzie się dziś 


—  Mianowania. Lekarze-asystenci rezerwy. 
dr. Karol Mironowicz przy szpitaln wojsk, nr, 1 
I w Wiedniu i dr. Edward Wallner przy tymże szpi- 
dala 29. stycznia 1876 wieczorek z tańcami. Bi |talu mianowani nadlekarzami rezerwy, „pierwszy 
lety można zamawiać u marszałka kasyn», przy pulkn piechoty nr. 55, dragi przy pnłkn pie- 

— Dnia 2. lutego odbędzie się posiedzenie To- | Choty nr. 57. — Starszy chirurg dr. Józef Pineles 
warzystwa pszczelniczo-ogrodniczego oddzialu lwow- |! lekarze dr. Karol Platzer, mianowani tylnlarnymi 
skiego i olejowskiego, we Lwowie o 3. godzinie po nadlekarzami, pierwszy przy pnłkn hnzarów nr. 
poładnin w sali muzenm botanicznego wszechnie | 10, dragi przy pnikn piechoty nr. 57. — Elew le- 
w Olejowie zaś z nderzeniem godziny 12. w dn karski rezerwy, dr. Henryk Wald mianowany leka- 
dowanin szkolnem, na które się członków zaprasza, | 176m asystentem przy rezerwie pułku piech, nr. 55, 


Na porządku dziennym ważne rozprawy, — Koropiec dnia 25. stycznia 1876. Śledztwo 

— Odczyty nankowe. W sobotę 29. sty- dyscyplinarne w sprawie prowodyra ks. Leona Ma 
cznia od 4—5 dr. T. Żuliński, „Fizjologia i hygiena | cielińskiego, oskarzonego przez parafian o publi 
zmysłów *, czne zgorszenie, zdzierstwa podstępne, i |Teymugo- 


E| Na zakupnó (Unii Matejki nadesłado admin. o. zaj jaj PE. kierunkach, 
Gazety Narod, z Zaleszczyk zebrane na wieczorkn przeprowadzone, a 2 | K, Btarostwo  Baczackie 
takenjącym 5 zł. 17 et. Na tanią kuchnię nadesłał owain a A że sprawa musiała być zawiłą, 
N. N. z Marbnrga 10 zl. Radi 4 a SSE 21 znaczniejszych para 

iwo bE Diurdnaj g towa. tu: ele nD z wójtem na czele i przeszło 
tyńskim, nit 23. bm. znalazł w lesie tamtejszym | rzyciele Oczekują A. 2 ułók WRONA wz SA 
zwłoki nrlopnika 24 pnłkn piechoty Mikołaja Pyły- | wania i nie dziw, gd ww = 
piuka, którego w drodze zaskoczyła śmierć skut oskarzonego od lat ań REE ARE ed 
kiem zmąrznięcia, Zmarły był rodem z Nowo- butę protegowanego prowodyra. Syci Brawtifiwa. 
sielicy. ks. Macielińskiego domagają się uporczywie nsu- 
— (Opera.) Czwartkowe, drugie przedsta- nięcia jego z parafii. Okolica nasza bogata w przy- 
wianie „Proroka“ wypadło jeszcze świetniej, niż kre zdarzenia: schyzma w całej pełni, fignry i obra- 
piarwsz6, tak pod względem mnzycznym jak i wy-| 7 Świętych z cerkwi wyrzncone, a zastąpione no- 
stawy. Tylko odgłos orkiestry wojskowej, grającej | "Emi Endotworami, ołtarze poniszczone zastąpione 
w scenie koronacyjnej za kulisami, podczas gdy| ZemŚ w kształcie obrogów, modlitwy poprzemie- 
statyści roprezentnją ją na scenie dla oka (z po- inane, komnnia św, odbywać się musi stojąco, msza 
wodu, iż wydano zakaz, ahy orkiestry wojskowe | ŚW: odmienna, procesje prowadzą na lewo, Przy 
w przebranin występowały na scenie) zupełnie gu- | *JTZucanin zaś fignr i obrazów z cerkwi nie obe- 
bi się, tak iż jej prawie nie słyszy publiczność. szło się nawet bez poniewierki. 

Pani Micińska, która przy pierwszem przed- |. Zachowanie włościan jest na razie wyczekn- 
stuwieniu była zachrypniętą z powodu mocnego ,J4%e, czują jednak dotkliwie pogwałcenie sumienia, 
zapalenia gardła, tak iż nawet miano odwołać przed- sarkają, zanoszą skargi, wyczeknją pomocy rządo: 
stawienie „Proroka”, we czwartek już pozbyła się| WSJ i nennięcia gwałcicieli, lecz w razie dalszej 
tej zhrypki i śpiewała nierównie lepiej i silniej zwloki protest sami zaniosą, 
nifa pierwszym razem, za co wynagrodziła ją publi (D.....g) Czerniowce dnia 25. stycznia. 
czuość oklaskami i dwakrotnem przywołaniem. Głos| W dniu 23, b. m. odbyło się w lokala Czytelni 
je, nadający się bardzo dobrze do Rosyny w Cy- |polskiej" walne zebranie Tow. polskiego bratniej 
raliku, do Marty itp. partji, nie może jednak na | pomocy w Czerniowcach, Ze smutkiem przychodzi 
równi iść w. duetach i tercetach z tak silnemi glo- | mam zaznaczyć, że Tow. to pomimo wszelkiej ra- 
sami jak pani Jnałewiczowej i pana Zakrzewskie- |cji bytu, chyli się ku upadkowi, Wydział tow. wi- 
gouw operach Meyerberowskich. Ale ża partja Ber-|dząc, ża i na nim ciąży za to część winy, starał 
thy jest napisana cała na wysoką pozycję sopra- |się w swem sprawozdaniu twierdzić przeciwnie, 
nota i ciągle w tej pozycji się trzyma, więc ża-|ale cóż kiedy fakta i cyfry z nieubłaganą prze- 
j dna z tutejszych śpiewaczek jej podjąć się nie mawiają logiką. 

noże, Główną przyczyną, że Tow. to nie może sta 

Pariję Fides śpiewała pani Juniewiczowa w |nąć na-wysokości zadania swego jest: apatia, brak 

Wsrszawie dwadzieścia kilka razy i zawsze zy-|zmysła politycznego i ów indyferentyzm narodowy 

pry 04 La w sA krytyków. Chociaż | jaki ogół tntejszej Polonii cechnje... nie można po- 

g'os mezzosopran, jednak jest on tak rozległy, | wiedzieć, aby i tn nia było wyjątków, coraz to 
iż włęga do najniższych tonów koatralcn i do i + bowiem kiky Indzi dobrej woli jm opa pracu- 
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je, walczy, znłechęca słę w kohcu I wstępuje z po- 
la, — Oto nasz stan obecnyl czy on się zmieni? 
czy raz już wreszcie poczujemy się do ciążących 
na nas obowiązków ? czy potrafimy i zechcemy kie- 
dy im odpowiedzieć ? przyszłość okaże. Niektórzy, 
ten smutny i nienaturalny stan przypisują upad- 
kowi ducha, datującemu się od czasu ostatniej 
wojny francuskiej, a względnie od wzmożenia się 


Szląsk, zabór moskiewski  nieprzedstawiają nam 
właśnie przeciwnych rezultatów owych presji i prze- 
śladowań ?! 


datnie reznitaty, jakie działalność tutejszych pol- 
skich obywateli ziemskich przedstawia, którzy jak- 
kolwiek w niewielkiej liczbie potrafili silną wolą i 
solidarnością doprowadzić do tego, Że innne frak- 
cje liczyć się z nimi muszą; i 2) że obecnie prze- 
wodnictwo w Tow. br. pom., które bądźżeobądź 
powinno być ogniskiem polskości na Bukowinie, 
przyjął pan Aleksander Morgenbesser, tak 78- 
szczytnie znany z wytrwałej a poczciwej 
na polu naredowo politycznem i literackiem. 


Bielska, znany połakożerca. 
niesłychaną agitację, 
zwłaszcza wpływami na nieoświecony ind, i- nzy- 


przewadze sztncznie utworzonej Niemców, powtóre, 
iż z prawowiernego stanowiska przechodzi w kie- 
runek nowoprotestatckiego liberalizmo. Rozchodzić 
się jeszcze może 0 iegalność wyborn z powodu 
wspomnionej agitacji, lecz wątpić można, czy skarga 
polskiego stronnictwa przez niemieckie władza bę- 
dzie uwzględnioną Zresztą cały wybór ma znacze- 
nie polityczne, a nia kościelne, bo niemieckiej partji 
w ogóle zależy na wzmocnieniu niemczyzny, i je- 
żeli p. Haase przyjmie ten wybór, to jedynie jako 
misjonarz kultury niemieckiej na wschodzie Szlą 
ska. a8. 


— Sprostowanie. Pod umieszonę wczoraj ko- 
respondencją z Żmigrodu mylnie położono napis 
Filipowaki zamiast Filipowicz. Przy tej 
sposobności dodać winniśmy iż ndawaliśmy się do 
osoby wiarogodnej z okolic Żmigrodn z zapytaniem, 
czy prawdziwe są zarznty, które nasz korespon- 
dent z Krosna w sprawie rewizji u Wolfa Kiinst- 
licha podniósł przeciw panom Filipowiczowi i Sta- 
nuszkiewiczowi. I otrzymaliśmy odpowiedź, iż za- 
rzuty nie mają podstawy, lub na pozorach są 
oparte, a obydwa ci panowie używają powszechnego 
poważania. (P. r. 


Wiadomości literackie, naukowe i 
artystyczne. 

— Ksiądz Malinowski, proboszcz Z Komornik, 
w Poznańskiem, najznakomitszy dziś niewątpliwie 
wraz z Miklosiczem słowiański lingwista, ukończył 
jui „Gramatykę języka ruskiego* w porównania z 
polskim i moskiewskim językiem. Opracował on ją 
w polskim językn, przeważnie na podstawie Gra- 
matyki ks. Osadey i szaka obecnie nakładcę. 5%- 
dzimy, iż którykolwiek z lwowskich księgarzy albo 
też którekolwiek z miejscowych n nas towarzystw, 
powinno się podjąć wydania tej Gramatyki. Pisze 
nam jeden ze znawców, iż ze wszystkich gramatyk 
języka rusihskiego, Gramatyka ks, Malinowskiego 
jest niewątpliwie najlepszą. 

Musimy przy tej sposobności upominać się o 
spieszne wydauie Gramatyki języka starosłowiań- 
skiego przez ka. Malinowskiego napisanej. Ręko- 
pism tej Gramatyki nabył zasłużony księgarz w 
Poznaniu J. K. Znpańaki, lecz jeszcze druku nie 
rozpoczął. Otóż prosimy go, aby krzywdy nauce 
nie czynił i pospieszył z drnkiem. W krótkim cza- 
sie dwie przez Polaków napisane zostały gramaty- 
ki starosłowiańskiego języka. Pierwszą napisał Ale- 
ksander Chodźko z objaśnieniami  francnzkiemi. 
Wyszła ona w Paryżn funduszem cesarza Napoleo. 
na III, 

Na Gramatykę języka sanskryckiego napisa- 
ną przez ks. Malinowskiego przed kilku laty ogło- 
sił dr. Rzepecki prenumeratę w Poznańskiem. Pre- 
nnmerata poszła jak najlepiej. Możeby u nas we 
Lwowie udało się drogą prenumeraty zebrać fun- 
dnsz na wydanie wspomnianej wyżej Gramatyki 
rnsińskiej Gramatyki sanskryckiej wyszło kilka 
zeszytów, spodziewamy się, że dr. Rzepecki wkrót- 
kim czasie wyda jej dokończenie. 

Piszą nam z Poznania, iż znalezjenie nakład. 
cy na Gramatykę rusińską zachęciłoby ks. Mali- 
nowskiego do napisania Gramatyki języka litew- 
skiego, do której jnż się zabierał, Wiadomo. że ks. 
Malinowski napisał jaż słownik języka litew- 
skiego. 

Donoszą nam także, iż znakomity ten nczony, 
który nad księgami ślęcząc wzrok ntracjł, posta- 
nowił napisać Słowniczek pierwiastków wszystkich 
języków słowiańskich tj. „Radices lingnarnm slavi- 
carnm“, albowiem Miklosich wydał tylko Słowni- 
czek pierwiastków starosłowisńskiego języka. Je- 
żeli obok pomnikowych prac ks. Malinowskiego zwró- 
cimy nwagę na dzieła o językach słowiańskich i 
orjantalnych Aleksandra Chodźki, Kazimerskiege, 
Kleczewskiego, Kowalewskiego, Małeckiego, a z 
młodszych Bodonina de Courtenay, Sławińskiego 
Łncjana Malinowskiego, A. Dygasińskiego i kilka 
innych, przyznać będziemy mnsieli, iż umiejętność 
lingwistyczna pracami Polaków znakomicie w osta- 
tnich czasach naprzód posuniętą Została — j że 
ten dział nauk w obecnej epoce doszedł u nas do 
stann kwitnącego. 


Wiadomości spoľřeczno-ekonomiczne. 


— Mieszkańcy Kalisza postanowili! zawiązać 
u siebie Towarzystwo dobroczynności dla wszyat- 
kich wyznań. Inicjatywa do tak pięknej myśli, da- 
ną została przez p. Chełmskiego, SZAanownego pre- 
zesa dyrekcji szczegółowej T. K. Z, który zająl 
się wybraniem komitetn, mającego wypracować n- 
stawę. Narady przygotowawcze, jakie w tej mie- 
rze miały miejsce pod prezydencją księdza Polnera, 
doprowadziły do pomyślnego rezultatu i niebawem 
projekt wypracowanym i nkończonym zostanie przez 
pp. Milewskiego i Parczewskiego. „Główne cechy 
tej nastawy, korzystnie wyróżniające JĄ od warszaw- 
skiej, zasadzają się: 1) na zupełnem zniesieniu że- 
bractwa nlieznego; 2) na zaprowadzenin zupełnej 
jawności w działaniach zarządn; 3) na przypnszcze- 
niu do współndziałn ludzi nieposzlakowanych bez 
różnicy płci i wyznania ; 4) na wprowadzenin no- 
wego systemu; wskazania zarobkn i zużytkowania 
wszelkiej pracy i zdolności nbogich kn ich własnej 
korzyści i t. p. 
Złoczowska Rada okręgowa szkolna zapre- 
nnmerowała dla szkół ludowych swojego okręgn 52 
egzemplarzy „Bartnika postępowego*, wybornie re- 
dagowanego pisemka fachowego poświęconego pszczel- 
niectwn i sadownictwa. Prenumerata „Bartnika* wy- 
nosi z przęsyłką pocztową na cały rok 1 złr, 75 
cent. w. a. Samo zaś nazwisko redaktora, | 
fest dr. Teofil Ciesielski, profesor botaniki na uni- 
wtrsytwcie lwowskim, daje porękę, Że w pismia 
tem znajdują nmieszczenie tylko artykuły, odzna- 
czające się dokładnem, umiejętauem opracowaniem i 


skali większość. Zbiór jest w dwojakiem niebezpie- 
czeństwie : naprzód, że jako polski, nledz może 


treścią praktyczną. Ż tego powodu sumłennie zale- 
camy do naśładowania wszystkim okręgowym Ra- 
dom szkolnym przykład Złoczowa, 


Gospodarstwo przemysł I handel. 
Wiedeń d. 25. stycznia. Na dzisiejszy targ 


buty germańskiej, tym, czujemy się w obowiązka przypędzono nierogacizny 3250 sztuk, Galicyjskich 
odpowiedzieć: że słaby to duch być musiał, gdy 1142 sztuk średnich, 954 sztuk węgierskich , Ba- 
go tak lada co złamać potrafiło, a czyż Wielkopolska, gunów 1154; za galicyjskie płacono za 100 kilo 


Żywej wagi 34 do 38 zł., za średnie 46 do 49 zł,, 
ciężkie bagony płazono 49 zł. 50 e. do 51 zł. 50 
c; targ nie był bardzo ożywiony, wiele zostało 


Nas tu dwie rzeczy napełniają otuchą: 1) do- niesprzedanych. 


Wilhelm Amirowicz, 
Caffe-Stierbók, 


Ostatnie wiadomości. 


Z Wiednia d. 28. bm. donoszą: Komisja 
kolejowa Izby posłów uchwaliła odroczyć bu- 


pracy, dowę kolei żelaznej z Czeniowiec do Nowosie- 


licy, dopóki nie będzie zabezpieczonem  połą- 


— W Cieszynie w zaborze luterskim wybra- | czenie z linią moskiewską. Zjazd delegatów Izb 
nym został w niedzielę pastorem pastor Haase z handlowych uchwalił postawić naglący wniosek 
Kulturnicy rozwinęli | zniesienia cła od przywozu moskiewskiego i 
wbrew nstawie kościelnej, 


rumuńskiego zboża. Wiedeńska fabryka świec 
Apollo na przedmieściu Neubau spaliła się 0- 
negdaj zupełnie. Szkoda wynosi pół miliona złr, 

Parlament] niemiecki odrzucił $$. 128. i 
130. noweli karnej, skierowhny przeciw niebez- 
piecznym agitacjom społecznym, chociaż mini- 
ster spraw wewnętrznych oświadczył, że po- 
trzebuje tych paragrafów przeciw  socjalistom 
z powodu niedostateczności detychczasowych 


postanowień karnych. 
ES | m Ő 


Telegramy Gazety Narodowej, 


Wiedeń d. 28. stycznia. (Posiedzenie 
Izby niższej). Sędzia powiatowy z Warns- 
dorf uprasza o pozwolenie ścigania sądowe- 
go posła Klepscha z powodu obrazy honoru. 

Minister Unger w dłuższej mowie, _0- 
klaskami przyjmowanej przemawia, przeciw 
zniesieniu opłaty czesnego na uniwersyte- 
tach. 

Peszt d. 28. stycznia. Deak jest już 
bez nadziei życia. Zdaniem lekarzy, zgon 
lada chwila nastąpić może. Krewni i naj 
bliżsi przyjaciele powołani do jego łoża. 

Dubrownik d. 28. stycznia. Onegdaj 
wyruszył z Trzebini znaczny oddział ture- 
cki z dwoma baterjami górskiemi, i został 
atakowany przez powstańców, którzy odpar- 
ci, cofnęli się do Wukowic. Równocześnie 
zaszła onegdaj potyczka między postępują- 


cemi naprzód wojskami tureckiemi a pow- 
stańcami, i jak słychać, skończyła się od- 
wrotem Turków. Dla zasłonięcia tego od- 


wrotu wmieszały się do boju wojenne okrę- 
ta tureckie ogniem działowym. 


Przyjechali dnia 28, stycznia 1876. 


HOTEL ZORZA: Dr. H. Maks z Tarnopola. 
F. Czerniakowski z Klimkowiec. K. Czerniakowski 
z Suchowiec. F. Podnschka s Wiednia, T. Zawadz- 
ka z Poczap, 

HOTEL EUROPEJSKI: J. Drewota z Bochni. 
H. Kemplicz z Romanowa. W. Osmólski z Góry, 
M. Miknlicz Radecki z Roasji, St. Stankiewicz s 
Zrołowie. J. Anfseiser z Wiednia. 

HOTEL LANGA: J. Kóves ze Złoczowa. L, 
Michaelis z Berlina. H., Goldmann z Berlina. L. 
Misłap z Wiednia. S, Katz z Wiednia, J. Walter 
z Wiednia. G. Schóber z Bremy. 

HOTEL ANGIELSKI: R, Gabryszewski z Kro- 
sna. Dr. M. Rosner z Kołomyi, St. Brykczyński s 
Pacykowa. T. Witosławski z Brodów. J, Arciszew 
aki z Knihyniec. B. Krzyżewski z Rossji, K. Mi- 
szewski z Medyki. 

HOTEL KRAKOWSKI: K. Bayer z Drohoby- 
W. Dłngoszęwski z Wieliczki. J. Krzemien 
z Białej. E. Gawroński z Rossji. W. Fedorski z 
Rykowa. A. Milerowicz ze Stanisławowa, W. La- 
skowski z Trońcianca. 

HOTEL KUHNA: M. Janko z Żółkwi. E, 
Chlebowski ze Stanisławowa. F. Michałowski z 
Bobrki. J. Kraśniewicz z Poznania. 

HOTEL LAZARUSA : M. Lichicki z Pragi. 
J. Jakschon z Węgier. J* Hulbert z Rossji. S. 
Klein z Wiednia. H. Friedländer z Wiednia. L. 
Babarecki z Berlina. J. Fleischer z Berna. 

POD BIAŁYM KONIEM: Dr. Vanitz z Pan- 
czowy. W. Biernicki z Bełza, 


CZA, 


Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie 
Ulica Kopernika. 


Barometer w milimetr. 
na 0° zredukowany 
Prężność pary w mil. 
Wilgoć w procentach 
Kierunek i moc wiatru 

Ozon pezeia; 14. 


Opad w milim, z estatnich 24 godz. 


27. stycznia najwyższa temparatnra — 3. A "Cels 
(2.,, "Reanm.) 
27, stycznia najniższa temperatura — 6, Cel 


(5,, *Raaum.) 
(Ha m | 


Kurs gieldy wiedeńskiej 
Wiedeń 28 stycznia 1876 
godzina 10 minat 45 przed połndniem. 


Akcje kred. 189,60. Anugle-anstr. 9150 
Unionsbank 73 75 Veroinsbank —— 
Kolei Kar. Lud. 196.50 Kolej zozudn. 112.50 
Franko-austr.  ——, Losy tureckie =— 
Losy x r. 1860 —.—, Oblig. indem. —-— 
Staztsbahn —— Wied. Tramw. —— 
Ostbahn ——, Napoleondor a— 
Rubel papier. —.—.  Usposob. bez ruchu. 


Wiedeń 28. stycznia 1876. 
godzina 2. minut 18. po południa. 


Akcje fran. - aus, 29.—, Węgier. kred. 178.50 
Anglo-żustr. 99.40. Uniensbank 14— 
Kolej Kar. Lud. 196.50. Nordbahn. 18175 
Kolej pałninio 113 40. Kolej Alfód, 114— 
Kalej E'żbiey 16475. Kolej Tw.-ezor. 136 75 
Węg. Nordotatb. ILU. —, Rudolfsbahn 124.50 


Wierer-Baugea, 22 —. Weg. Ostbahn. 41.50 


Qai. indəmaiz, 86.40. Lyzyy r (8s [0420 


Franco-H.-Bank 27.—. Vaskotrsb. hi 76 25 
Losy tnreckia 25.—. Baabartk=Xuv>. 1— 
Kolej paftstwow. 293 50. Bankv rain Lisę 
Wied. . Bunver. 15. —. Losy węgier. 7625 


Marki niemieckie ct. 56.75/30 
Usposobienie: stałe. 

Berlin, 27. Stycznia. Rusa. Banknoten 2062.00) Cre- 
dit. Act. 336.— Lombardea 195.— Gulizier S6 20 
Jtaatsbahu 519.— Rnmtinier 27 50 Oesterr.-Bank- 
noten 175.85 Usposobienie —. 


W TEATBZE hr. SKARBKA 
W sobotę dnia 29 stycznia 1876. 
Po raz trzeci: 


PROROK 


Opera w 5. aktach E. Scribego, — Muzyka J. 
Mayerbeera. — Przekład J. .ęcińskiegw. 


Kapelmistrz pan Szirer. 
OSOBY: 

Jan z Lejdy P. Zakrzewski. 
Zacharjasz ) P. Borkowski: 
Jonasz ) Anabaptyści P. Mikułski, 
Mathisen  ) P. Koneewicz. 
Hrabia Oberthal P. Kohler. 
Fides Pni Juniewicz, 
Berta Pni Micihska. 
Przywódca straży P. Guberski. 
Żołnierz P. Wojnowski. 
Wieśniak P. Urbański. 


Lud, mieszczanie, żołnierze, panowie, damy, pa- 
ziowie. 

Newa dekoracja pęzla pana Diilla i nowa garderoba. 
ańice: 

W akcie s. „Redova* „Pas caracteristigne hollan- 
dals* odtańczą: panny A. Maywood, E. Bonn i 
pan R. Ronff, 

W akcie 5. „Bachanalia” odtańczą pna Augusta 
Maywood, E. Bonn i sześć pań z chóru, 
Tańce powyższe wzkonana podłng partytury i 
układu paryskiego. 


Początek o godz. 7. 


Libretto z „Proroka“ nabyć można w kasie tea- 
tralnej po cenie 30 cent. 
E E OOOO 


Pociągi kolejowe z głównego dworca: 
Odchodzą ze Lwowa 

Do Podwołoczysk: (z głównego dworca): 
rano o godzinie 6. min. 20 (pociąg pospie- 
Szny); w pełudnie o godz. 12. min. 5 (jo- 
ciąg mięszany); w Bocy o godz. 10. min. 
57 (pociąg osobowy). 
Mirakewa: rago o godzinie 5 (pociąg 
czysto osobowy); po południu o godzinie b. 
min. 5 (pociąg mięszany); w nocy o godzi- 
nie 11 min. 25 (pociąg pospieszny); rano o 
godzinie 6 min. 35 (pociąg lokalny). 
Czerniowiec: Iano 0 godzinie 6. min. 
50 (pociąg pospieszny); w południe o godz. 
12. min. 50 (pociąg mięszany); w nocy o 
godz. 11. min. 48 (pociąg mięszany). 
Stanisławowa (przez Stryj): rauo o 
godz. 7. min. 7 (pociąg mięszany). 
Podwołoczysk (z Podzamcza): w polu- 
dnie o godz. 12. min. 26 (pociąg mięszany ). 
w nocy o godz. 11. min. 32 (pociąg mię- 
Szany). 


Do 


Do 


Nadesłane. 
Wszystkim cierpiącym zapewnia zdrowie i sity 
bez lekarstw i kosztów przez leczenie za pomocą 
pokarmu, wyśmienita 


MHRevalesciere du Barry 


z Londynu. 

Od 28 lat żadna słabość nie oparła się tej przyjemnej 
potrawie życia, i sprawdza się tak samo u dorosłych jak 
i dzieci bez medycyny i kosztów, we wszystkich słabus- 
eiah żołądka, nerwów, pluc, wątroby, zawałków, zafle- 
gmienin, eierpieniach nerwowych, astmie. kaszlu, nic- 
strawności, zatwardzeniu, diaryi, bezsenności, osłabieniu, 
kemoroidach, wodnej pnchlinie, febrze, zakręcie głowy, 
uderzeniu krwi, nudnościom i wymiotom nawet w czasie 
ciąży, diabetes, schndnienin, renmatyzmach, gośćeu, bla- 
daczce. Wyciąg z 80.000 świadectw o wyzdrowieniu, które 
wszelkiej me Tomie się opierały, pomiędzy któremi znaj- 
dują się swiadectwa: dr. Wurzer radcy medycznego, «dr. 
Angelstein, dr. Schoreland, dr. Campbell, proferora dr. 
Dedć, dr. Ure, Hrabing, Castlesluart, margrabiny de Brè- 
han, i wiele innycn wysoko położonych osób, i rozsełaną 
zostaja franco na Żądanie. 

Skrócony wyciąg z 80.000 certyfikatów: 
Certyfikat radcy medycyny dr. Wurzer. 
Bonn, 20. lipea 1852. 

Revalesciere du Barry zastępuje w wielu wypadkach 
lekarstwa. Używana bywa z największym pożytkiem we 
wszystkich wypadkach rozwolnienia i biegunki w słabos - 
ciach kanałów wymoczowych, w słabościach nerek itp, 
przeciw dolegliwościom kamienia pęcherzowego, zapal- 
nym lub chorobliwym draźnieniom cewki moczowej, prze- 
ciw zatwardzeniu, przeciw chorebliwemu ściskaniu nerck 
i pęcherza, hemoroidom w pęcherzu itp. Z nadzwyczaj- 
mym skutkiem daje się użyć jako nieoszacowany Środek 
nietylko przeciw słabościom szyi i piersi, lecz także prze- 
ciw suchotom piersiowym i rury oddechowej. (L. S.) 
Rud. Wnrzer, radca medycyny i członek wielu uczo- 
nych towarzystw. 

Winchester, Anglia, 8. grudnia 1312. 

Pańska wyborna Revalesciere usunęła długotrwałe i 
uporczywe symptoma uciążliwości w spodnich częściach 
ciała, zatwardzenie , cierpienie nerek i wodna puchline. 
Jako naoczny świadek najlepszych skutków pańskiego 
środka lecrniezego, mogę takową polecić z pełnego serca 


mego. x , x « 
James Shoreland, chirurg 96 pułku. Doświad- 
szenie tajnego radey Boljąrnago pana dr. Angelstein. 
erlin, 6. maja 1556. 
Mogę ponownie poświadczyć, że dn Barry Revales- 
eiere w każdym względzie wydaje przychylne rezultata. 
Dr. Angialstein, tajny radca sanitaruy. 
Certyfikat nr. 76.921. r" 
Obergimpern, (Baden) 22. kwietnia 1872. 
Mój pacjent, który od 8 tygodni znosi wielkie byle 
z powodu chronicznego zapalenia wątroby, przyczem nie 
mógł żadnego przyjmować pokarmu, wyzdrowiał zupelnie 
po nżycin pańskiej Revalesciere. 
Wilhelm Burkart, chirurg. 
Certyfikat nr. 72.618. A 
Pańska Revalesciere uwolniła mie od okropuych cier- 
pień w żołądku i nerkach, na które 10 lat chorowałam, 
1 (Pani) Armand Prevost, właścicielka. 
„Revalescićre du Bary“ jest cztery razy poży- 
wniejszą jak mięso i oszczędza u doroslych i dzieci 
50 razy ceną w stosunku do innych środków i potraw, 
Cena w puszkach blaszanych za pół funta 1 
złr. 50 ct, za funt 2 złr, 50 ct, 2 funty 4 złr, 
50 ct, 5 fnntów 10 złr., 12 funtów 20 zir., 24 
fnnty 36 złr. —  Biszkokty w puszkach po 2 złr. 
50 et. i po 4 złr. 50 ct. Czekolada w proszkn lub 
w tabliczkach na 12 filiżanek 1 złr. 50 ct., na 24 
filiżanek 2 złr, 50 ct., na 48 filiżanek 4 zir. 50 eta 
w proszku na 120 filiżanek 10 złr. Do nabycia 
przez Dn Barry & Comp. w Wiedniu W all- 
fischgasse Nr. 6 i u wielu aptekarzy, jako też 
w handlach korzennych i delikatesów w całym kraju, 
także wysyla dom wiedeński wszędzie za zaliczanie, 
Miejsca sprzedaży: we Lwowie u Piotra Miko. 
ascha, Leopolda Rotlendera , Zygmnnia kuckera, 
F. W. Królikowskiego , Karola Schnbutha i Jakoba 
Boisera; w Przemyślu u Edwarda Machalskiego; w 
Stanisławowie n Ferdynanda Stechera ; w Tarno- 
polu u F. Jamrógiewicza aptekarza; w Białej u Eri- 
cha Kólera; w Brodach u M. Franzós; w Czerniow- 
A 1 
cach u Ignacego Schnircha; w Krakowie u K. Wigs- 
niewskiego, apt,; w Drohobyczu u apt, L. Dobrzy- 
nieckiego, 


KONNE 


m. O 26fe w <>< 8 [--<-UNNENNRNONNONWROWONNY WA 


= BP r 1 
Na karnawał!!> 
c imeprzyn Henryka Miallera, Bażanty sune koguty para zł 6.50. §: 


Glosy Publiczności. 
Halickiej 1. 6, najtaniej i naj-JfJarząbki para zł. 2.50. na ODN S 


wiekszy wybór!!! Kuropatwy para 2 zł Do panu aptekarza Purglzitnere w Gracu, SĘ 


BG Dla łatwiejszego i rychlejszego kupna „28 


poleca handel 


u, * 
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Maski papi eri jed a udetko, w którem znajdywała się fiaszeczka syropu z podfosf(oranu 
| ae de i pie praias sztuką JĄ Kwiczoły para 30 ct. Pudet któ jdywata się fi k 1 pod r. 
ze = U da. . i i 3 ¿wi i ; 
pe "4 My” St. Julien prawdziwe Bordeaux wapna, otrzymalem dnia 13. lutega r. b. za co panu oświadczam najezulsze podzie- K A R © L h | p A F, É AB LN N A 
Najinesz0 wachlarze balowe po 1 zł., tlaszka +4 1.20 kowanie a przytem ośmielam się, nieco u tym środku powiedzieć. Od czasu jak po § i 4 d. 


150, 2. 260. do 25 zł. 
łękawłczki balowe najlspszy gatunek 
ula pah o 2, 3, 4 1 5. guzikach para 


dlug przepisu zażywam syrop z podfosloranau Wapna, czuję się być ożywionym, 
No ość Anancine* „Elixir świeżym, a przytem zauważam, że bicie pulsu (SU na minuty) jescze nie jest nur- 
W e 


wagę metryczną zastosować zamiast: „100, 50, 40, 20, 25 i 20 dekagramów, pojedynczo na 1, ",, |, 
d'Ananas* nadzwyczaj || | malno, również skóra jest jeszcze sucha i gorąca, czego przedtem nie bylo. W nocy i 


i "a część kilograma, tak że wiedząc raz cenę kilograma, latwo się da dzielić bez uajmniojs= go usrezerbku 


R LE0. 100 I 50wgl60. ; ; Ę 4 ZY af st Madzi A TER E P ; A 
a L a > ee fonerskie igg elegancki francuski Likwor w flasz- pocę sią, apctyt ujdzie, tylko po jedzeniu miewam febrę żołądkowa, na co po-f $ Ją R: $ A 
U pł wkć GHS O Jai Blach formy ananasu — duża flaszka magam sobie czarną kawą. Kaszlu bardzo malo, tylkorano bez wymiotów, bolo || . ' wę pyle gn T i 
w. R wolon eli nąj ley sza s privi litrowa 4 zł. mniejsza 2.50. piersi Ka zupeluic, i oddecham wolno bez dolegliwości Przed zażywaniem M | Stosując sę do powyżej powiedzianego, poleca handel korzenny 1411: 2—8 
agi e o syropu była moja skóra zimna jak lód, a paznogcie zachodziły mi niebiesko, JĄ 
po BIO 1 zł.. przy skrzynce opu Plepa - "i 4 6 cera twarzy źólta, gdy teraz na zdziwienie moich kolegów zaczynam zakwitać.$ |Ę Karola Ball abana we Lwowie 
szrzam 10 pre. handel win i delikatesów Krótko powiedziawszy, czuję się przy biciu pulsu 50-—90 stopni lepiej i byłbym | 4 * 


Pondry frnezskie ne 50, 80, 1 zł. H, A Í LM 
Tęzawiezki mozki wo po zł. 1.5 

Mik ula F. W. Królikowskiego? 
Erawatki białe balowe po 20, 30, 40 c. = JASOLIEY Ra 
W | «b. 1385 4—4 
Garnitury z kwiatow, szpilki dowłe- 
duliony : d zł. 1.50 do 5z} 


zadowolony, gdybym się miał tax zawsze. 
Powtarzam jeszcze raz moje podziękowanie 
Z uszanowanien: F.anciszck Nager. 


wszelkie artykuły tegoż handlu przerachowano z wagi wiedeńskiej na kilogramy najsumienej, steru 46 BiQ 
do cony wagi wiedeńskiej bez wszelkiego nakładu eo do ceny wagi metrycznej czyli kile ramów. 


Cena 


Ten nowy środek, zalecony suchotuikom, nu oslabiouia piersiowe, J 
i DE Td TAR, jA] tuverkuly, zatwardzenie wątroby, usu- $ 
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nia j przeżuwania, wstawia bez bolu. REPERE SSS DSSS 


E36l zębów -jt Ñ i r 
usuwa przez SRC TE nerwów, a SLABO (l PĘCHERZA doj Ay CY ) 
zęby zzotem lub masą do zebow podobna 


plombuje 1187 15 —? 


z 


+ (3 


Główny skład wysylkowy znajduje się w Pradze u Józ. Fürst, 
apt. „zum weissen Bagel“, Schillingsgasse 1071 - 2. 


N 


Dla cierpiących na piersi i płuca. Doświadczone i sławione 
Krala prawdziwe Karoli"skie ziółka Dawida, 
używane bywają z najlepszym skutkiem na cierpienia plucowe każdego 


Jest do sprzedania 


@gier do stanowienia, 


Sirop ten zawsze z pomyślnym skutkiem przepisywany bywa przez: | 
lekarzy w Paryżu. ; 


NI EŻYT GRYPY, KATARY leczą się przez j Ą 


+ 
i 


su vjsdey "iga sga jazo Qanowq Osh amdny Azau 'olselaqUu] ULUSYĘM am 


rodzaju, szozególnie na chronicz e cierpienia katary pr ewodu odde- 1 RISE t, 
M Ini dr. St b chowego i pluc, przeciw kaszlowi suchotniczemu, i gmaria ochrona IGNACY W EISS, denty sta 
ze stadniny dr, rousberga przeciw suchotom (tuberkułom). Pakiecik kosztuje 2' ct. członek kolegium wiedeńskich dentystów, 


użycie SYROPU i PASTY P. BLĄYN 


4 y i . r s „A pe J 
Purigi Kb ec a ya śle rine ajwa W nadzwyczaj szybki sposób wszyst=$ I Kilogram | "a Kilagram | da Kilogram | ; B Kilogram 
Ri keta o, Ai aby: | kia: okazująco się objawy powyższych a. | ct| zł. et. | zł nt] m. [et 
„ kutydiona jai» to ubrania, $ słabości, — 
| eih i ng” eg dro CUKIER Pod wplywem tego lekarstwa uspo- i = za a | | 
w uki on b da 50 ct. l : kaja sja kaszel poty necio ustępują - Ba rw 
Nas i sztuka 50 do 40 ct. y y r 246: p = hid 86 à SA vU a | > 
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wiersza wo bwawie, do dyspozycji 4 go: ji S EA j Dostać można zawsze w świeżym sta- 
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